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Każda mądra głowa
p i j e  k o n i a k Meukowa

III I .UW I . ‘l I li fj"
Minister Skrzyński o rezultatach e&rad

seisewsć&icfo
Sytuacja P aisk i na te ren ie  m iędzynarodow ym  poprawiła! sie

W a rs z a w a . (T e l. w ł) .  „K u rje r Po/ranny" zam ie
szcza wywiad z min. S k rzyń sk im . M in is te r jeist 
2 d a n %  że w  sytuacji P o lsk i za s z ły  zmiany na lep­
sze. F a ls k a  n ie ty lko  nie jest w  tym s s m y m  stopniu 
co d aw nie j posądzana o im po rja lizm , nietolerancję 
itp., ale m ożem y m ieć nadzieję , że tradycją ,* w y -  
2nacZ'0iiia rola P o lsk i za czyn a  b yć  p rzez szeroką  
°Pin ję Zachodu rozum ianą. B io rąc  ż y w y  i jgjeynny 
Udział w  pracach dokonanych na 5 -ty m  w o m a -  
dzeniu L ig i p o zyska liśm y możność p ro d u B K w n e -

go udzia łu  i, itu c ja ty w y  w  dalszym  ich ro zw oju . 
Nie n a leży  ulegać o p ty m is tyczn ym  z łu d zen iem  co 
do poczynań genew skich. B ędą one w y m a g a ły  je-j. 
szcze bardzo  w ie lk ich  w y s iłk ó w  i m ogą napotkać  
na przeszko dy ze s trony tych , k tó rz y  i dziś nie  
u k ry w a ją  swego n iezado w o len ia  z ostatn iego dzie­
ła  Ligi N aro d ó w . T rze b a  jednak stano w czo dążyć  
do tego, aby niechętnych skłonić do uznania w o li 
zb io ro w e j 55 państw re p r :zen taw an ych  w  G ene­
w ie .

Groiba wyhucNii %trmku m Zagłębiu
0«browslue6i i Utnaiiomiiiidem

W a rs z a w a . (T e l. w ł.)  R o ko w a n ia  m ięd zy  ro ­
botn ikam i a p rzem ys ło w cam i, k tó re  to c z y ły  się 
7 bm. w  M in is te rs tw ie  P ra c y  w  spraw ie  p o d w y żk i 
parobków  z  Z ag łęb iu  w ę g lo w y m  c h rza n o w sko - 
dąbrow skim  zo s ta ły  p rze rw a n e . R o botn icy  żądali

u trzy m a n  a p łac s tosow anych w  lipcu, k tó re  zo­
s ta ły  obniżone o 5 prc. w  sierpniu i dalszych 5 prc. 
w e w rześniu . W  raz ie  dalszego opornego s tan o w i­
ska p rze m y s ło w c ó w  g ro z i w y b u ch  stra jku  w  Z a ­
g łębiu  D ąb ro w sk ie m  i C h rzan o w skiem .

Dorpat podpalony przez komunistów
Śmierć 2 osób w  płsm^c^m (sinosaaJfie

R y g a . (T e l. w ł) .  Z  D o rp a tu  donoszą, że w  nocy j s trony organizacji kom unistycznej. T e j samej nocy  
1 p aźd ziern ika  rów nocześnie w  k ilk u  punktach I sp}0n ą ł w  P ie cza rze  k in o teatr oraz ro syjski dom

g u s t a  w y b u c h ły  g w a łto w n e  p o ża ry  W e  w s z y s t-  [ z w i k o w y  p rzy c ze m  d w ie  osoby zg in ę ły  w  p fo-
;Ch w yp ad ka ch  p rzy c zy n ą  pozairu b y ło  podpale- | .

w e- P rzy p u szcza ją , że chodzi tu o zam ach ze j m icniacn._____

Federacja naddunajska i Castiglioni
K W ie d e ń , 4  p a ź d z ie rn ik a ,
j^asz k o re s p o n d e n t w ie d e ń s k i p is ze  n a m :

0 j ó łp f ie ja ln y  o rg a n  B e n e s z a  „ P r a g e r  P re s s e “ 
cz P rz e d  k ilk o m a  d n ia m i b a rd z o  s ta n o w -  
j i e s p ro s to w a n ie  w ia d o m o ś c i la n s o w a n e j z  
sie g i’ ia k o b y  m o c a rs tw a  z a c h o d n ie  z w r ó c i ły  

§ do c z e s k o -s ło w a c k ie g o  m in is tra  s p ra w  z a -  
5 r an '
* fe d e

ic z n y c h  z  p r o p o z y c ja  o p r a c o w a n ia  p r o je k -  
r a c j i  n a d d u n a js k ie j i ja k o b y  D r .  B e n e s z-

w o g ó le  z a jm o w a ł się te g o  ro d z a ju  p ro je k ta m i.  
R ó w n o c z e ś n ie  p r a w ie  z  te m  s p ro s to w a n ie m  
c z e s k ie m  w y g ło s i ł  d z is ia j n a  p ie rw s z e m  p o ­
s ie d ze n iu  je s ie n n e j ses ji p a r la m e n tu  a u s tr ia c ­
k ie g o  k a n c le rz  S e ip c l e x p o s e , w  k tó re m  s t w ie r ­
d z ił ,  że  n ie  m o ż e  b y ć  o b e c n ie  m o w y  o u n ji c e l­
n e j p a ń s tw  s u k c e s y jn y c h  d a w n e j m o n a rc h ji. 
W  c z te r y  d n r  p ó ź n ie j o g ło s iła  m im o  d e m e n tis  
z  W ie d n ia  i P r a g i  „ ś ró d z ie m n o m o rs k a  a g e n ­

c ja ' 1 w ło s k a  in fo rm a c ję  te j tre ś c i, że  w  c za s ie  
o s ta tn ic h  o b ra d  w  G e n e w ie  w e n ty lo w a n o  
p rz e c ie ż  w  k o ła c h  a u s tr ia c k ic h , w ę g ie r s k ic h  i 
c z e s k ic h  m y ś l k o o p e ra c ji  p a ń s tw  s u k c e s y j­
n y c h  łą c z n ie  z  R u m u n ją , ż e  m y ś l ta  z r o d z iła  
się s z c z e g ó ln ie  u C z e c h ó w  o b a w ia ją c y c h  się  
k o n k u re n c ji  n ie m ie c k ie j z  c h w ilą  w e jś c ia  w  ż y ­
c ie  p la n u  D a w e s a , ż e  u n ja  c e ln a  je s t je d y n y m  
ra tu n k ie m  z w ła s z c z a  d la  A u s tr j i ,  ż e  d a le j B e ­
n esz  z g o d z iłb y  s ię  c h ę tn ie  n a  u n ję , g d y b y  je j  
p u n k te m  c e n tr a ln y m  b y ła  P r a g a  i ż e  w r e s z ­
c ie  —  co  je s t n a jb a rd z ie j s e n z a c y jn e  z  c a łe j  
in fo rm a c ji a je n c ji w ło s k ie j  —  W ło c h y  n ie  ż y ­
w ią  ju ż  o b a w  co d o  w s k rz e s z e n ia  d a w n e j m o ­
n a rc h ji h a b s b u rs k ie j a  z d e m o k r a ty z o w a n e j n a ­
tu ra ln ie  i n o w o c z e s n e j fo rm ie  u n ji c e ln e j, a  r z ą d  
w ło s k i z a ją łb y  w o b e c  k w e s t j i  u n ji t y lk o  w ó w ­
c zas  ja k ie ś  k o n k re tn e  s ta n o w is k o , g d y b y  s ta ł  
się a k tu a ln y  p ro b le m  d o s tę p u  do  A d r ji .

A b y  o c e n ić -n a le ż y c ie  w a r to ś ć  ty c h  t w ie r ­
d ze ń  i z a p rz e c z e ń  n a le ż y  s o b ie  u p r z y to m n ić  
te n  fa k t ,  ż e  A u s tr ja  a  po c z ę ś c i i W ę g r y  c ią ż ą  
w  sposób n ie p r z y je m n y  n a  p o lity c e  p a ń s tw  z a ­
c h o d n ic h , k tó r e  z d a ją  s ię  d o c h o d z ić  p o w o li do  
p rz e k o n a n ia , że  w  te j fo rm ie  ja k  d o ty c h c z a s  
p a ń s tw a  s u k c e s y jn e  is tn ie ć  d a le j n ie  m o g a . —  
F ra n c ja  c h c ia ła b y  ra z  w re s z c ie  s p rz ą g n ą ć  A u -  
s tr ję  z  ja k im ś  in n y m  ż y w o tn y m  o rg a n iz m e m , 
b y  o d c ią g n ą ć  ją  od u n ji z  R z e s z ą , A n g lja  s z u ­
k a  w ie lk ic h  k o m p le k s ó w  g o s p o d a rc z y c h  w  
ś ro d k o w e j E u ro p ie , a  C z e c h o s ło w a c ja  m a r z y  
c ią g le  o d e k a p ita c ji  W ie d n ia  n a  k o r z y ś ć  P r a g i .  
M im o  w ię c  s p ro s to w a ń  je s t p rz e c ie ż  p r a w d ą ,  

,ż e  w p ły w o w e  k o ła  p ra s k ie  s z c z e g ó ln ie  p r z e ­
m y s ło w e  z a jm u ją  s ię  w  o s ta tn ic h  c z a s a c h  b a r ­
d z o  ż y w o  s ta r y m  p la n e m  ś c is łe g o  z e s p o le n ia  
g o s p o d a rc ze g o  p a ń s tw  s u k c e s y jn y c h , ż e  o d n o ­
śne u s iło w a n ia  z n a jd u ją  w  B e n e s z u  g o rą c e g o  
z w o ie n n ik a  i o r ę d o w n ik a  a  to  d la te g o , ż e  u w a ­
ż a  on o b e c n a  d e g ra d a c ję  f in a n s o w ą  W ie d n ia  za  
n a jk o rz y s tn ie js z a  sp o so b n o ść  do  o d e b ra n ia  s to ­
l ic y  n a d d u n a js k ie j je j m ię d z y n a ro d o w e j p o z y ­
c ji i do p o d n ie s ie n ia  P r a g i  do  ro li „ p ę p k a  ś ro d ­
k o w e j E u r o p y “ . Ż e  n ie  je s t  to  r z e c z ą  ła t w ą ,  o 
te m  w ie  n a jle p ie j B e n e s z  i d la te g o  n ie  b a rd z o  
b y ł  z a c h w y c o n y  g a d a t liw o ś c ią  p e w n e g o  o d ła ­
m u  p ra s y  c z e s k ie j, k tó r a  d la  p o d k re ś le n ia  ro li ,  
ja k a  m in is te r  c z e s k i o d g r y w a  n a  te re n ie  m ię ­
d z y n a r o d o w y m  z d r a d z i ła  p rz e d w c z e ś n ie  je g o  
odn ośne p la n y . W o b e c  d r a ż l iw o ś c i p ro b le m u  
fe d e ra c ji  n a d d u n a js k ie j m u s ie li i B e n e s z  i S e i-  
p e l w y s tą p ić  z  z a n a d to  o b c e s o w e m  s p ro s to ­
w a n ie m . A le  ta  w ła ś n ie  o b c e s o w o ś ć  u t w ie r ­
d z a  ra c z e j w  p rz e k o n a n iu , ż e  z a m ia r y  p o d o b n e  
is tn ie ją , że  ich  g e n e a lo g ia  w y w o d z i  s ię  z  P r a ­
g i i że  s ła b iu tk a  A u s tr ja  n ie  c h c ą c  s ię  n a r a z ić  
s ą s ia d o w i w ło s k ie m u  u z n a ła  z a  s to s o w n e  o - 
ś w ia d c z y ć , że  n ie  m y ś li  w ią z a ć  s ie  je d n o s tro n -  
n n ie , le c z  s a lw o w a ć  s w o ją  n ie z a le ż n o ś ć  g o sp o ­
d a rc z a  n a  w s z y s tk ic h  fro n ta c h .

O d p o w ie d z ią  n a  tę  ja k  s ię  o k a ż e  p rz e s a d n ie  
lo ja ln ą  w o b e c  W ło c h ó w  e n u n c ja c ję  k a n c le rz a  
z  d n ia  30  w r z e ś n ia  b y ła  w s p o m n ia n a  n a  w s tę ­
p ie  in fo rm a c ja  a je n c ji w ło s k ie j  z  d n ia  3 w r z e ­
śn ia . In fo rm a c ja  ta  p ra g n ie  w id o c z n ie  u s p o ­
k o ić  S e ip la , ja k o b y  p la n  u n ii c e ln e i o z n a c z a ł 
casus b e ll i  d la  W ło c h .  T e  o b a w y  n a le ż ą  ju ż  
do p rz e s z ło ś c i, t łó m a c z y  a je n c ja  r z ą d o w i a u ­
s tr ia c k ie m u , g d y ż  „w re W ło s z e c h  p o zn a n o , że  
u n ja  ta k a  je s t  p ro b le m e m  c z y s to  g o s p o d a r-  
c z y m “ , a  p o l i ty c z n y m  s ta n ie  s ię  t y lk o  w ó w -



c za s  g d y  u n ja  p o s ta w i n a  p o rz ą d k u  d z ie n n y m
p ro b le m  d o s tę p u  do  A d r j i .  K to  z n a  d o ty c h c z a ­
s o w e  s ta n o w is k o  W io c h  w  s p r a w ie  fe d e ra c ji  
n a d d u n a js k ie j, k to  p rz y p o m n i s o b ie  z  ja k im  u -  
p o re m  i z  ja k ą  b e z w z g lę d n o ś c ią  W ło s i  t łu m ili  
w  z a ro d k u  k a ż d ą  ta k ą  k o n c e p c ję , m u s i d o jść  
do  p rz e k o n a n ia , ż e  w  ś ro d k o w o e u ro p e js k ie j p o ­
l i ty c e  w ło s k ie j  z a s z ła  w id o c z n ie  ra d y k a ln a  
z m ia n a  o r ie n ta c ji.

T r z y  m o m e n ty  w p ły n ę ły  na  tę  z m ia n ę .—  
P ie r w s z y m  z  n ic h  je s t o s ła b ie n ie  o b e c n e j p o ­
z y c j i  F r a n c ji  w  N ie m c z e c h , co u m o ż liw ia  W ł o ­
c h o m  z ła g o d z e n ie  ró w n ie ż  s w e j p o l i ty k i  w  
p a ń s tw a c h  s u k c e s y jn y c h . W ia d o m o , że  W ło s i  
u w a ż a l i  te  p a ń s tw a  z a  w y łą c z n ą  d o m e n ę  s w e j  
h e g e m o n ji. D r u g im  m o m e n te m  to  n a c is k  A n g lji  
d la  k tó r e j  w s z e lk ie  ro z p ro s z k o w a n ie  t e r y ­
to r ia ln e  je s t  ty lk o  h a m u lc e m  d la  p a c y f ik a c ji  
E u ro p y . Z e  s tr o n y  w ię c  A n g lji  o t r z y m a ły  W ł o ­
c h y  z a p e w n ie n ie , ż e  u n ja  c e ln a  p a ń s tw  s u k c e ­
s y jn y c h  b ę d z ie  m ia ła  c h a r a k te r  w y łą c z n ie  g o ­
s p o d a rc z y . T r z e c im  w re s z c ie  m o m e n te m , k tó ­
r y  n a jw ię c e j w p ły n ą ł  n a  z m ia n ę  p o l i t y k i  W io c h  
w  o d n ie s ie n iu  do  p ro b le m u  fe d e ra c y jn e g o  je s t  
fa k ty c z n ie  p r z e p ro w a d z o n a  p e n e tra c ja  p a ń s tw  
s u k c e s y jn y c h  p r z e z  k a p ita ł  w ło s k i.  L e ż a ło  w  
n a tu rz e  r z e c z y ,  ż e  A u s tr ia  ja k o  k r a j  n a jb a rd z ie j  
u p r z e m y s ło w io n y , b y ła  n a jw ła ś c iw s z y m  te ­
re n e m  d la  ta k ie j  p e n e tra c ji .  R o lę , ja k ą  o d e g ra ł 
w  A u s tr j i  T r y e s te ń c z y k  C a s tig lio n i i s to s u n e k  
je j  z a r ó w n o  do  M u s s o lin ie g o , ja k  i do  B a n c a  
C o m m e rc ia le  I ta l ia n a  ro z u m ie ć  t y lk o  m o ż n a  w  
te m  o ś w ie t le n iu . C a s tig lio n i b y t  p o p ro s tu  n a ­
r z ę d z ie m  k a p ita łu  w ło s k ie g o  do o p a n o w a n ia  
A u s tr j i ,  b y  u c z y n ić  ją  e k o n o m ic z n ie  a  z a te m  i 
p o lity c z n ie  z a le ż n ą  od  W ło c h .  T o  z a d a n ie  s p e ł­
n i ł  C a s tig lio n i do  m a r c a  1924 r .  w  sposób g e ­
n ia ln y . M u s s o lin i w ie  d la c z e g o  o d z n a c z y ł C a ­
s tig lio n ie g o  b a rd z o  w y s o k im  o rd e re m  w ło s k im  
a  B a n c a  C o m m e rc ia le  w ie ,  ż e  s a n u ją c  C a s t i­
g lio n ie g o  ra tu je  w ła ś n ie  p o z y c ję  k a p ita łu  w ło ­
s k ie g o  w  A u s tr j i .  O p a n o w a w s z y  A u s tr ję , c z y l i  
u n ic e s tw iw s z y  p la n  p o łą c z e n ia  C z e c h  z  J u g o ­
s ła w ią  po  p r z e z  t. z w .  k o r y t a r z  a u s tr ia c k i,  m o ­
g ą  W ło c h y  o b e c n ie  o d g r y w a ć  ro lę  n e u tra ln e ­
g o  a  n a w e t  p r z y c h y ln e g o  w id z a ,  g d y  c h o d z i o 
n ie s z k o d liw y  ju ż  d la  n ic h  p r o je k t  fe d e ra c ji n a d ­
d u n a js k ie j, k tó re g o  re a liz a c ja  s ta je  s ię  z re s z tą  
n ie m o ż liw ą  z  p o w o d u  so ju s zu  n ie m ie c k o -w ę ­
g ie rs k o  -  b o ls z e w ic k ie g o . O s ta tn ia  e n u n c ja c ja  
ś ro d k o w o e u rp e js k ie j a je n c ji je s t . z d e z a w u o w a ­
n ie m  s p ro s to w a ń  B e n e s z a  i S e ip la , a  r ó w n o ­
c ze ś n ie  re k o m e n d a c ją  W ło c h  p od  a d re s e m  A n ­
g lji. Z a w s z e  ś w ie tn a  d y p lo m a c ja  w ło s k a  p o ­
s z c z y c ić  s ię  w ię c  m o ż e  z n o w u  n ie la d a  s u k c e -  
s e m  w  s w e j p o lity c e  z a g ra n ic z n e j. Dr. P .

TELEGRAM Y  
O zawarcie polsko-niemiec­
kiego traktatu handlowego
W a rs z a w a . (A W .) . 7 b. m . w  m in is ters tw ie  p rz e ­

m y s łu  i handlu o d b y ła  się konferencja k ó ł gospo­
d a rc zy c h  w  sp raw ie  tratktaitu hand low ego  po lsko- 
niem ieckiego. Z ebran ie  zg łosiło  szereg d e zy d e ra ­
tó w , k tó re  uw zględn iane będą podczas ro ko w ań . 
R zą d  n iem iecki w ysu n ą ł p o m ysł za w a rc ia  tym c za ­
sow ej p ro w izo ry c z n e j u m o w y  h and low ej na pó ł 
ro ku .

O pożycz&ę dSa Niemiec
B ru kse la . (P A T .)  P r z y b y ł tu gub ernato r B anku  

N aro d o w eg o  H au ta ic , k tó ry  b ra ł udzia ł w  o d b y ­
w a ją c y c h  się w  Lon d yn ie  ro ko w an iach  w  spraw ie  
o kreś len ia  udzia łu  poszczególnych pańs tw  p rz e w i­
dzianej w  planie D a w e s a  p o życzce dla N iem iec. 
H a to ic  o d b y ł konferencję z  Theunisem  p rzy c ze m  
ustalono, że u d z ia ł B elg ji w  tej pożyczce  m a w y ­
nosić jeden i pół m iljona fu n tó w  szterlin g ó w . —  
W c z o ra j o d b y ła  się konferencja  Theunisa z  ban­
k ie ram i.

Węgry przeciw układowi
z Rosją

B udapeszt. (T e*, w l) .  P a  dw um iesięcznych fe­
riach ziebrało się dziś Zgrom adzen ie  naro d o w e. —  
P o seł E c k h a rd t p o ru szy ł spraw ę układu z a w a rte ­
go m ięd zy  W ę g ra m i a R osją i o ś w ia d c zy ł, że  w  
im ieniu chrześcijańskiej opin ji publicznej protestu je  
Pirzeciwko za w a rc iu  układu z  R osją s o w k c k ą . H r .  
Befchden o d p o w ied z ia ł, że zgro m adzenie  narodow e  
nie m oże obecnie o m aw iać  te j s p ra w y  g d y ż  układ  
nie zosta ł jeszcze p rze d ło żo n y  zgrom adzeniu .

Nowy gabinet grecki
A te n y . (P A T .)  W c z o ra j u k o n s ty tu o w a ł się n o w y  

gabinet g re c k i: P rezesem  gabinetu a za ra ze m  m i­
n istrem  w o jn y  jest Mihalopoptułos, m in is trem  
sp raw  zag ra n iczn ych  Bussos. N o w i m in is tro w ie  
należą do p ra w ic y  zg ro m adzen ia  narodow ego .

Niesłychany szowinizm pruskich
n a c jo n a lis tó w

Nas|cnalEi<i pruscy nfe chcą zezwolić francuskiem u profesorow i na wygło­
szen ie  odczytu w Poczdam ie — M obilizacja nacjonalistów i republikanów

B erlin . (T e ł. w ł.)  F ran cu sk i profesor Basch, k tó ­
ry  b ierze  u d zia ł w  kongresie p o k o jo w y m  m ia ł w y ­
po w ied zieć  m o w ę  w  Po czdam ie. N acjonalis tyczne  
z w ią z k i n iem ieckie  w y d a ły  odezw ę, w  k tó re j m o­
ż liw o ść  w ys tą p ie n ia  profesora francuskiego B a -  
scha u w a ża ją  za hańbę dla P o czdam u i za p o w ie ­
dziany, iż  nie dopuszczą do o d c zy tu  siłą. P re z y ­
dent po lic ji w  Po czdam ie  za p o w ie d z ia ł, iż  celem

Z a p o w ied z ian y  o d c zy t prof. B ascha w  P o czda­
m ie  w y w o ła ł  g w a łto w n ą  dyskusję w  sejm ie, pod­
czas k tó re j m in is ter sp raw  w e w n ę trzn y c h  S e w e- 
rin g  o św ia d c zy ł, i i. w y d a  najostrzejsze za rzą d ze ­
nia, a b y  o d c zy t m ógł się o db yć spokojnie. —  
P o c z d a m ,z a ro ił się od m n ó stw a o d d zia łó w  orga- 
n iza c y j p ra w ic o w y c h  i le w ic o w y c h , k tó re  cbsa' 
d z iły  gm ach s to w a rzy s ze n ia  Z w ią z k ó w  Z a w o d o -

unlkn ięcia  ro zru c h ó w  zm uszony będzie  a re szto - 1 w y c h , w  k tó ry m  p rze m a w ia ć  m a Basch. S fe ry  re - 
w a ć  prof. B ascha w  ra z ie  p rzy b y c ia  jego do P o c z - j pub likańskie z m o b ilizo w a ły  2.000 c z ło n k ó w  grup  
dam u. P ro f. Basch o ś w ia d c zy ł, iż  w  ra z ie  a re szto - ; c za m o -c ze rw o n o -z ło ty c h  i w y s ła ły  pociągam i do 
w a n ia  dom agać się będzie, b y  um ieszczono go w  j P o czdam u. Jest to poprostu próba sił, k tó rą  p rze - 
zam ku  Sans Souci w  pokoju, w  k tó ry m  m ieszka ł ! p ro w a d za ją  republikan ie  zechęceni ostatn im i suk- 
niegdyś V o lta ire . 1 cesam i.

Uchwały światowego kongresu
p a k o io w e s o  w icierlim e

B erlin . (T e l. w ł.)  N a  w czo ra js ze m  posiedzeniu  
ś w ia to w eg o  kongresu p oko jow ego  p rzy ję to  sze­
reg  w n io s k ó w . P ie rw s z y  w n io sek  za jm u je  się w y ­
d arzen iam i w  C hinach i p rzyp o m in a  ni ubezpieczeń  
s tw o , jaikiie tk w i w  k a ż d y m  w y b u c h u  w o jn y . D ru ­
gi w n io sek  w z y w a  w szys tk ich  p rzy ja c ió ł pokoju, 
a b y  w  in teresie  w za jem n eg o  _ porozum ien ia i po­
ko jo w eg o  pojednania dom agali się ży c z liw e g o  tra k  
tcwianiia p o lityczn ych  p rze c iw n ik ó w  oraz am nestji 
dla po litycznch w ię ź n ió w  i  in te rn o w an yc h . In n y

w niosek z w ra c a  się do m ięd zyn aro d o w eg o  b iura  
poko iu  w  G en ew ie  z  prośbą, ab y  ś ledziło  bacznie  
w y d a rze n ia  na B a łkan ach  i w  raz ie  p o trz e b y  p rze z  
w łasn ą  in ic ja ty w ę  albo p rzee  o d w o ła n ie  się do 
opin ji pub licznej p rzy p o m n ia ło  w y żs ze  p ra w a  c y ­
w iliza c ji i o b o w ią zk i poko jow e rzą d ó w . W  spra­
w ie  o ch ro n y  m niejszości, kongres po stan o w ił za ­
lecić n a ro d o w y m  zw ią zk o m  pokoju, a b y  zachęca­
ły  m niejszości w szys tk ich  pańs tw  do tworzenia 
m niejszościow ych z w ią z k ó w  p o ko jo w ych -

Mac Donald przeciwko komunistom
W prsesseuniu upadku rządu Labour Party

L o n d yn . (T e l. w ł) .  W  m o w ie  w y g ło s zo n e j na  
w c zo ra js ze m  posiedzeniu dorocznego Z ja zd u  p a r­
tji p ra c y  s tw ie rd z ił M a c  D onald , że rzą d  jego  
sp rze c iw i się ka teg o ryczn ie  za ró w n o  w n io s k o w i 
nagany proponow anem u p rzez k o n s e rw a ty s tó w , 
ja k  i w n io sko w i p a rtji lib e ra łó w  o u tw o rzen ie  k o ­
m isji ś ledczej d la  zbadania s p ra w y  cofnięcia oskar­
żen ia  p rze c iw k o  kom u nistycznem u re d a k to ro w i 
C a m p b e llo w i. P re m je r  z a p ro te s to w a ł następnie  
p rze c iw k o  próbom  w y w o ła n ia  n o w y c h  w y b o ró w  
z pow odu ta k  b łahe j s p ra w y  i za k o ń c zy ł, że w o li 
ka teg o ryczn e  p ostaw ien ie  k w e s tji p rze z  p artje  
k o n s e rw a ty w n ą , an iże li u k ry te  z a m ia ry  p a rtji libe­
ra lnej. O dpow ied zia lność za  now e w y b o ry  nie m o­
że o barczać L ab o u r P a r ty . W  da lszym  ciągu sw ej 
m o w y  p rem jer po tęp ił kom unizm , k tó r y  nie m oże

Kampanja Lloyd George’
LOndyn, (P A T ) . L lo y d  G eorge p rze m a w ia ją c  na 

zgro m adzen iu  w  L e ic e s te r z a zn a c zy ł, że p a rtja  
libera lna p ostanow iła  nie zm ien iać zdania  i że zn a ­
ko m ita  w iększość je j będzie na ju trze jszem  posie­
dzeniu Iz b y  gm in g ło s o w a ła  z a  w nioskiem  A sąui- 
tha. B en Spoor (lead er p a rtji p ra c y  w  Izb ie  gm in) 
w  m o w ie  ja k ą  w y g ło s ił za p ro te s to w a ł p rze c iw  
zakusom  lib e ra łó w  i k o n s e rw a ty s tó w  dążących do  
w y w o ła n ia  k ry zy s u  z pow od u stosunkow o n iezna-

| przyn ieść  żadnej ko rzy śc i. Kom unizm  zako ń czy ł 
i m ó w ca  jest p roduktem  rząd u  carskiego i  b ruta lno - 
| ści w o jenn ej —  nie m am y z nim  w ięc  nic w spó l­

nego. O lb rz y m ią  w iększośc ią  uchw alono rezolucję  
postan aw ia jącą  nie p rzy jm o w a ć  kom u nis tów  ja ­
ko  k a n d yd ató k  p a rtji p ra c y  p rz y  w y b o ra c h  ciał 
u s ta w o d aw czych  i do w ła d z  m iejskich.
M A C  D O N A L D  O  P R A C A C H  S W E G O  R Z Ą D U -  

Lon dyn . (P A T ) . SCO d e leg a tó w  rep rezentu jących  
3.135.918 cz łonków  partji robotniczej z e b r^ t j si? 

dziś n a  doroczną konferencję p a rtji pod p rze w o d ­
n ic tw em  M a c  D onalda, k tó ry  w  m ow ie  sw ojej 
w sp o m n ia ł o p ra c y  dokonanej w  ro zm aitych  dzie­
dzinach p rzez obecny rząd . M ó w c a  pod kreślił, że 
po w o łan ie  gabinetu  p a rtji looo t-iicze j w y w a r ło  w  

i c a ły m  św iecie  silny w p ły w .

a przeciw Mac Donaldowi
cznego incydentu ch arakteru  adm in istracyjnego.—  
P rz y w ó d c y  k o n s e rw a ty s tó w  w  przem ów ieniach  
sw oich podkreślali, że n a leży  się spodziew ać no­
w y c h  w y b o ró w  w  początkach listopada. C a ła  p ra ­
sa lib era in a  sądzi, że  now e w y b o ry  odbędą się 
w  listopadzie. „M an ch ester G u ard ian " w y ra ż a  JO” 
dnak nadzie ję  że  dyskusja ś ro d o w a p rze jd zie  spo­
kojnie, i że rząd  M a c  D o n ald a  się u trzy m a .

NADESŁANE
-o —

P IE R W S Z O R Z Ę D N A  PRACOW NIA  
KRAW IECTW A D A M SKIEG O

pod firmą 1080

K am il S iis se l, Szewska 2 3
wykonuje na sezon jesienny kostjumy, płaszcze, futra, 
według najświeższych żurnali, z materjatu własnego 
lub powierzonego, oraz specjalny dział prowadzi się 
dla gimnazjum państwowego, t. j. przepisowe mun­

durki, płaszczyki i czapeczki.
Ceny nader przystępne —  wykończenie solidne.

I Kawę paloną i surową i
i  herbaty i cacao hurtownie i detalicznie i

po najtańszych cenach poleca £

I Wojciech Olszowski K r a k ó w  
M a > y  R y n e k

En erg iczn y  administrator
poszuku je  adm in istracji realności

Zgłoszenia pod „ENERGICZNY” do administracji 
„Kuriera Wieczornego”

NAMIASTKA KAWY 1120

i i„ENRILO
ZNACZNY POSTĘP!

Z e  w z g lę d ó w  z d ro w o tn y c h  n a ­
d a je  się „ E n r ilo "  n a jb a rd z ie j z  p o ­
w o d u  w ie lk ie j z a w a rto ś c i ty c h  
s k ła d n ik ó w , k tó re  są k o n ie c zn e  
d o  u trz y m a n ia  i u z d ro w ie n ia  lu d z ­
k ie g o  o rg a n iz m u .

T a n ia  c en a , —  u p ro szczen ie  
w  p rzy rz ą d z a n iu , p o n ie w a ż  bez  
w s ze lk ie j d o m ie s zk i k a w y  z ia rn i­
stej i c y k o r ji, o ra z  n a d e r p rzy -  

,  je m n y , z b liż o n y  d o  p ra w d z iw e j 
k a w y  a ro m a t i s m a k , o to  są p r z y ­
m io ty  n ie d o ś c ig n io n e  d o ty ch czas  
p rze z  ża d n ą  in n ą  n a m ia s tk ę .

Proszę jsdnak uważać na markę ochronną  
„młynek do kawy* i nazwę „ E N R IL O 1*.



Defraudant Reichert aresztowany
A r e s z t o w a n i e  n a s t ą p i ł o

K ra k ó w , 8 p aździern ika .
(d) W c z o ra j w ie c z ó r konsulat polski w  P ra d ze  

pow iad o m ił k ra k o w s k a  d yre k c ję  policji, iż na sku­
tek ro zes łanych  lis tów  gończych polic ja czeska a - 
res z to w a ła  w  M o ra w s k ie j O s tra w ie  defraudanta  
R eicherta.

P r z y  R eicherc ie  znaleziono 365 z ło tych .

w M oraw skiej O straw ie
D ziś  w y s ła ła  E . U . Ś . w y w ia d o w c ó w  do M o ­

ra w s k ie j O s tra w y , k tó rz y  p rzye sko rtu ją  R eicherta  
do K ra k o w a .

R e ich ert czując ża  sobą pościg p rzerzuca} się w  
C zechosłow acji z m iejsca na miejsce. P la n o w a ł on 
ucieczkę do P a ry ż a  aeroplanem  —  z a m ia ro w i te ­
m u p rzeszko dziło  jednak are sztow an ie .

Jak wykryto fałszerstwo akcyj „Starachowice"
W e r e t e ,  k u p i e c  z  Ł o d z i  n a b y ł  p o d o b n o  9 0 0 0  s z t u k  f a ł s z y w y c h  a k c j i

Z  W a r s z a w y  donoszą mam: O d k ilk u  dni w  b an­
a c h  i na czarn ej g ie łd zie  dużą sensację w y w o ła ła  
W iadom ość o  ukazaniu  się n a  ry n k u  fa łs z y w y c h  
®'kcyj „S ta rach o w ick ich " V I I I  emisji, w  odcinkach  
Po 50 sztuk.

S p ra w ą  n a ję ły  się w ła d z e  śledcze, k tó re  p o c zą t­
ko w e dochodzenie t r z y m a ły  w  ta jem n icy , w re s z -  
cie w c z o ra j tra f i ły  ju ż  na ślad „d o s taw cy " i osa­
d z iły  go za  k ra tę .

Zaw iad o m ien ie  o ukazaniu  się fa łs z y w y c h  aik- 
w p ły n ę ło  n a jp ie rw  do urzęd u  śledczego od 

oaniku budow lanego. P rz e d  k ilku  dniam i, ja k  już  
ponosiliśm y, zg łos ił się do wspomnianego Banku  
iaikiś jegom ość, k tó ry  prosił o sprzedanie m u 1.000 
a'kcyj (w  odcinka^ch po 50 sztuk), opatrzonych  nu­
m eram i od 3,740 i  t . d., ka s je r jednak banku, b ad a ­
n e  następnie w s zy s tk ie  odcinki —  p o w z ią ł podej­
rzen ie co do au ten tyczności a k cy j i z  w ą tp liw o ­
ściam i sw em  i z w ró c ił się te lefon iczn ie  do d y re k c ji 
T o w . akc. starachow ickieg o . O k a za ło  się, że akcje  
V l I I  em isji z  n um eracją  3,740.000 i t . d. w c a le  nie  
b y ły  w yp u szczo n e . P r z y  b liższem  badaniu egzem ­
p la rz y  a kcy j ła tw o  b y ło  za u w a ży ć , że są one fo to ­
graficznie  przen iesione na kam ie ń  lito g ra ficzn y  
* ja k k o lw ie k  o d p o w ia d a ą ściśle w y m ia ro m  o ry g i­
nalnych, —  posiadają  d e fe k ty  graficzne na  stronie  
odwrotnej, m ian o w ic ie  tekst „ W y c ią g u  ze  statu ­
tu ", p rzen iesiony na  kam ień  lito g ra ficzn y , daje  
czcionki za lan e  nieco fa rb ą , gd y  tym c zas em  na  o -  
ryiginalnych d ru k  jest c zy s ty .

. Z  c h w ilą , g d y  ustalono ju ż  niezbicie, że pozosta­
w io n e  w  B an ku  b u d o w lan ym  akdje są fa łs z y w e , 
'k ie ro w n icy  I I I - e j  b ry g a d y  u rzęd u  śledczego, k o ­
r s a r z  Szato rański i  jego pom ocnik, D obrzańsk i,

n a b y ł  p o d o b n o  9 0 0 0  
z a  2 5 . 0 0 0  z ł o t y c h

za rzu c ili siecfi na zagadko w ego  jegom ościa, k tó ry  
jednocześnie o b d a rzy ł zleceniam i sp rzed aży  inne  
banki, ja k  Anglo -  polski, Z w ią z k u  ziem ian, K reso­
w y ,  S to łeczn y , Z jedn. ziem  polskich. F a łs z y w e  
„S tarach o w ice " u k a z a ły  się ró w n ie ż  na  czarnej 
giełdzie , na co jed n ak  p oczątkow o nie zw róco no  
uw ag i. W c z o ra j w re s zc ie  puszczającego w  obieg  
fa ls y fik a ty  poch w ycono  w  hotelu A ngielskim . —  
O k a za ło  się, iż  jest to  C haim  W e re te  z Ł o d zi, po­
d a ją c y  się za  w łaś c ic ie la  składu d rz e w a  i  kupca.

A re s z to w a n y  W e re te  zeznał, że du ży  portfe l 
akc ji starachow ickich  kupił w  W a rs z a w ie  od zna­
nego mu ze s ta łyc h  z  nim  tian sakc ji a jenta z czar­
nej g ie łd y , k tó rego  adres m ia ł zan o to w a n y. A kcji 
ty c h  n a b y ł rzeko m o  9000 sztuk za  sumę 25.000 
zło tych , a obecnie puścił je  p rzez  banki na sprze­
daż. C z y  zeznanie to  zasługu je nai w ia rę  —  w y ­
każe  praw dopodobnie dalsze ś ledztw o .

U rz ą d  śledczy z a rz ą d z ił poszukiw ania ow ego  
a jen ta  z  czarn e j g ie łd y , o kaza ło  się jednak, że pod 
w s k a za n y m  adresem  niem a go.

O negdaj w  ciągu dnia z polecenia zastępcy na­
czelnika. urzędu p. L . K urnato w skiego , dokonano  
o b ła w y  na czarn ej g ie łd zie . W  cukkirni u J acko w ­
skiego, w  Saskim  ogrodzie za trzy m a n o  25-ciu  
, ko m b in a to ró w " g ie łd o w ych  i odp row adzono do 
ratusza, w śró d  nich jednak poszukiw anego d o staw ­
cy  9000 akcji starachow ickich  a re szto w an y  C haim  
W e re te  nie zn a laz ł. W  czasie w k ro c ze n ia  polic ji 
do cukierni, k tó ry ś  7, g ie łd z ia rzy  pod rzucił d w ie  
fa łs z y w e  akcje  starachow ickie . W s zy s tk ic h  za ­
trzy m a n y c h  g ie td zie rzy , po spisaniu protokołu , 
zw oln iono . W e re te  zaś pozostaje w  areszcie do 
d ysp o zyc ji sędziego śledczego.

Szczegóły nowego krachu bankowego we Wiedniu
O p e r e t k o w y  b an k  — W ytw orna d am a sprzedająca akcje banku  w  A m eryce —  

Fałszywy bilans banku —  D yrektor banku eks-fe ld w eb iem
m u p rzy jść  n a za ju trz . P rz e m y s ło w ie c  ten  jednak  
do dzisiejszego dnia s w y c h  p ien iędzy nie o trz y -

Jalk ju ż  w c z o ra j donosiliśm y, p o lic ja  aresztow ać  
naczelnego d y re k to ra  N ordisch - O esterre ich i- 

®che B a n k  W a ld e g g a . B an k  ten z a ło żo n y  został 6 
P aźd ziern ika  1922 r. i uchodził za  in s ty tu c ję  k le ry -  
*a ln o  -  m on arch istyczną. P rezesem  R a d y  Z a w ia -  
^o w eze j b y t b y ły  au striack i m in is ter obrony k ra ­
jo w ej ( ! )  C zap p  - B irken s ta tten , w icep rze sem  b an­
ku b y ły  holenderski konzu l w  Budapeszcie vom 
^o y e n . B a n k  za tru d n ia ł 60 p ra c o w n ik ó w . G łó w n y ­
m i w ie rz y c ie la m i banku są. b . a rc y k s ię żn a  M a łg o ­
rza ta  S a lw a to r na 2 m ilia rd y , hr. K in sky  n a  3 m i­
lia rd y  i  austrjackie  m in is terjum  opiek i społecznej 

500 m iljo n ó w . P rz e d  k ilk o m a  m iesiącam i w ię k ­
szość a k c y j tegoż banku n ab y li akcjonariusze an­
ie ls c y ,  k tó r z y  b y li ta k  n a iw n i, że podpisując p rz e ­
c i e  aiccyj u w ie rz y l i ma s łow o, że imteresa banku  
S£t w  zu p e łn y m  porząd k u  i d op iero  potem  p r z y -  
stapili do  badania ksiąg.

O lekkom yślnem  p ro w ad zen iu  in te resó w  p rzez  
d yrekc ję  banku ś w ia d c zy  najlep ie j następujący  
P rz y k ła d ; D o  A m e ry k i w y s ła n o  p e w n ą  w y tw o rn ą  
||anię, k tó re j zadaniem  b y ło  up lasow anie pakietu  

k cy j banku. N a  p o d ró ż  o trz y m a ła  dam a za liczkę  
* a koszta  po d ró ży  w  w ysokości 60 m iljo nów  ko  
. ° n- G d y  p ieniądze w y d a la , w ró c iła  do W iedinia  
^Ucieszona zak o m u n ik o w a ła  d y re k c ji, że  udało  je j 

sprzedać 300 sztuk a k c y j za  90 d o la ró w . K ied y  
p W n e g o  d n ia  u rzęd n icy  banku zaniepokojeni fa ­
unią sytuacją  banku z w ró c ili się do generalnego  
^ re k to ra  W ald eg g a , ten  o ś w ia d c zy ł im , że w  n a j-  

_ h ts zy c h  dniach w p ła c i b. a rc yks iężn a  M a łg o rza ta  
a sw ó j rachunek 20 m ilja rd ó w  koron, t. j. sumę, 

^ s k a n a  ze sp rze d aży  sw ego zam ku, co p rz y ­
ś n i  się do p o p ra w y  sytuacji finan sow ej banku.

z  p rze m y s ło w c ó w  oddal b a n k o w i na p ro - 
^ nt 400 m iljo nów  n a  p rzec iąg  14 dni z za s trze ­
g ł e m ,  że  po 2 tygodniach  bez w y p o w ie d ze n ia  
t y ^ e  m ógł odebrać tę sumę. G d y  się następnie  
^  k m in ie  zg łos ił po odbiór te j surny odp ow ie- 

,Jano miu> £e bank nie posiada g o tó w k i i polecono

m a ł.
G d y  w  banku b ra k o w a ło  g o tó w k i, d y r . W a l-  

degg w rę c z a ł poszczególnym  u rzęd n ikom  p a k ie ty  
ak cy j z  poleceniem , b y  p ry w a tn ie  za s ta w ia li je  
w  P o c zto w e j Kasie O szczędności i D o ro teu m  i u- 
zy  skali w  ten sposób ty tu łe m  lom bardu 20 do 30 
m iljo n ó w  koron  na p o w iększen ie  zapasów  kaso­
w y c h  banku.

U rzęd n icy  banku i d w a j d y re k to rz y  u tw o rz y li  
obecnie ko m itet celem  o b ro n y  s w ych  in teresów . 
O ś w ia d c zy li oni, że ostatn i bilans 1 , aku jest w  zu­
pełności fa łs z y w y , a ca ła  rad a  nadzorcza  sk łada­
jąca się z pensj°now anych  w y ż s z e j ran g i o ficerów  
zupełn ie nie zn a ła  czynności b an k o w ych , to też  
d y re k to r W a ld e g g  rzą d z ił się bez żadnej ko n tro li. 
C ie k a w e m  jest, że W a ld e g g  zan im  został naczel­
nym  d y rek to rem  b y ł sk ro m n ym  urzęd nik iem  
banku, a poznał obecnych c z ło n k ó w  ra d y  z a w ia -  
dow czej podczas w o jn y , k ie d y  s łu ży ł w  a rm ji ja ­
ko sierżant. Po przedn io  n a z y w a ł się on V e Ih o b ra d - 
sky , a dopiero potem  przyjąii n azw isko  niem ieckie  
W ald eg g . Ze  ś led ztw a  w y n ik a , że jem u ty lk o  na­
le ży  p rzyp isać w in ę  b a n k ru c tw a  banku. G m ach  
banku u rząd ził z ogrom nem  kom fortem , a na sam ą  
propagandę w y d a ł w  ostatn im  ro ku  2 i pół m ilja r -  
da.

S P R A W A  C A S T IG L IO N IE G O .
W  dniu w c zo ra js zy m  o d b y ła  się konferencja  

W ielkich banków  w iedeńskich  w  spraw ie a fe ry  
Castiglioniego, na k tó rem  w ysu n ię to  pro jekt, by  
sąd ro zje m czy  ro zs trzy g n ą ł c zy  Castig lioni ponosi 
w in ę  w  zachw ian iu  się Depositenbanku. N a  p rze ­
wodniczącego sądu ro zjem czego  jest u p atrzo n y  
genera lny  d y re k to r R o tte r. N iew iad o m o  jednak  
c zy  w szy s c y  za in tereso w an i zgodzą się na sąd 
ro zjem czy . W c z o ra j sędzia ś ledzczy  p rzes łu ch iw ał 
Castiglioniego p rzez  3 godziny, a dzisiaj nastąpi 
d ai s z e r r z cc u cha nie.

Zakład kąpielowy 
===  ̂ w Kabce ===
pensjonat zakładow y, pryw atne  g im ­
nazjum  z in ternatem  dia chłopców

otwarte eafy rok.

KRONIKA
K ra k ó w , 8  p a ź d z ie rn ik a

(d) P O S IE D Z E N IE  R A D Y  S Z K O L N E J  odbędzie  
się dn ia  14 bm . B ęd zie  ono pośw ięcone s p raw o m  
personalnym , spraw ie  pom ieszczenia szkó ł ż y d o w ­
skich itd .

T Y D Z IE Ń  P R O P A G A N D Y  L IG I  O B R O N Y  P O -  
W IE T R Z N E J  P A Ń S T W A . W o je w ó d z k i ko m ite t  
L ig i O b ro n y  P o w ie trzn e j P a ń s tw a  pod p rze w o d n i­

c tw e m  w o je w o d y  k ra ko w sk ieg o , za  in ic ja ty w ą  
głó w n eg o  za rząd u  L ig i w  W a rs z a w ie , p rzy g o to ­
w a ł na teren ie  w s zy s tk ic h  p o w ia tó w  w o je w ó d z ­
tw a  T y d z ie ń  propagand y L ig i O b ro n y  P o w ie trzn e j 
P a ń s tw a  w  czasie od dnia 5 bm . w zg lęd n ie  od dnia
12 bm . W  m ieście K ra k o w ie  „ T y d z ie ń "  ten p rz y  
w spółu dzia le  p rezy d ju m  m iasta, D O K , K. O bozu  
W a ro w n e g o , grona o b y w a te li o ra z  Koiła lo tn iczego  
u czn ió w  tu te jsze j s zk o ły  p rze m y s ło w e j odbędzie  
się od dnia 19 bm . W  pracach p rzy g o to w a w c z y c h  
około  u rząd zen ia  „T y g o d n ia "  ro zw ija ją  ż y w ą  a k ­
cję zastępca przew o dn iczącego  inż. K ró l, prof. C y ­
bulski, prof. Pachoński, prof. R u tk o w s k i, p. A lb in  
J a w o rsk i, p. Jordaensów na, D r .  W o ja k o w s k i, inż. 
M iinn ich , inż. O torolw ski i inni.

(d) E S K A D R A  L O T N IC Z A  W  K R A K O W IE . —  
W c z o ra j o  godz. 16.30 p rz y b y ła  dio K ra k o w a  pol­
ska eskadra lo tn icza  znajdu jąca się w  drodze z  P a ­
ry ż a  do W a rs z a w y . E skad ra  ta  w  liczb ie  4 sam olo­
tó w  zos ta ła  św ieżo  zakupiona w e  F ra n c ji. W  sk ład  
za łog i je j w ch o d zą : p u łk . pil. Serednick i, m a jo r
pilot P raus, kap itan o w ie -p ilo c i F ile w ic z , P a w lik o ­
w sk i, Id z ik o w s k i, D z ia m a  o raz  2 m ech an ików . N a  
lotn isku ra k o w ic k im  w ita ł  eskadrę d ow ód ca 2 p u ł­
ku lotn iczego B ore jsza  w ra z  z  korpusem  o ficer­
skim . D ziś  ran o eskadra od lec ia ła  do W a rs z a w y .

O D C Z Y T  O  W Y S P IA Ń S K IM . Z  okaizji w z n o ­
w ie n ia  „Leg jon u" w  te a trze  im . J. S ło w a c k ie g o  w  
sobotę 11 tom, odbędzie  się s taran iem  te a tru  m iej. 
w  C olleg ium  w y k ła d ó w  n a u k o w y c h  (R y n e k  g ł. 
A  —  B  39) w e  c z w a rte k  o  7 -  m ej w ie c z . k o n fe ren ­
c ja  lite ra c k a  na te m a t „Leg ion u". W  konferenc ji 
w e z m ą  u d z ia ł p. S ta n is ła w a  W y s o c k a  i  re d a k to r  
p. H a e c k e r. Ze  w zg lę d u  n a  ogrom ne za in te reso w a­
nie, ja k ie  w z b u d z iło  w  K ra k o w ie  w y s ta w ie n ie  
„Leg ion u" W ysp iań sk ieg o , w spom niana ko n feren ­
c ja  za p o w ia d a  się bardzo  c iekaw ie .

(d) S P R A W A  Z A S IŁ K U  D L A  B E Z R O B O T N Y C H  
W  K R A K O W IE . D ziś  o 1 w  poł. zaczę ło  się posie­
dzenie w  m ag istrac ie  za rzą d u  obw od ow ego  fundu­

s z u  bezro bocia  w  K ra k o w b  w  sp raw ie  p o w ie rze ­
nia p e w n ych  agend ubezpieczenia na  w y p a d e k  
bezro boc ia  gm inie m . K ra k o w a . W  skład  za rząd u  
ofow. funduszu bezro bocia  w c h o d zą  ja k o  przedsta­
w ic ie le  sam orządu: ra d c y  m ag is tra tu  D usza i L e in -  
kra m , jalko rep rezen tae i p ra c o d a w c ó w : d y r . E łte rs  
i inż. T o łło c zk o , d y r . fab r. sody w  B o rk u  F a łę c -  
k im ; w reszc ie  p rzed staw ic ie le  ro b o tn ikó w : sekre­
ta rz  chadeckich z w . z a w . H ofm an  o raz s e k re ta rze  
k la s o w y c h  z w ią z k ó w : Jaro szew ski i K ulig . P rz e ­
w o d n ic ząc ym  jest, na p o d staw ie  u s ta w y , k ie ro w n ik  
P . U . P . P . d r. A dam  M u lle r .

W  K R A K O W S K 1E M  T O W A R Z Y S T W IE  T E C H -  
N IC Z N E M  (ul. S traszew skieg o  1. 28, I I  p.) w y g ło ­
si w  p iątek dnia 10 p aźd z ie rn ik a  b. r . o godzinie  
7-m ej w ie c zó r re fe ra t p. p rof. A leksander R o th e rt 
na tem a t: „Znaczenie oszczędności czasu i za in te­
resow anie ro b o tn ikó w  i m a js tró w  w  czasie zao ­
szczędzonym ". —  Goście m ile  w id z ian i. —  P o  od­
czyc ie  dyskusja i za w ią za n ie  K o la  O rg an izac ji 
P ra c y .

(d) 5000 S K O N F IS K O W A N Y C H  P A P IE R O S Ó W  
Z A G R A N IC Z N Y C H . O d k ilku  dni b a w i w  K ra k o w ie  
kom isja  z  W a rs z a w y , k tó ra  p rze p ro w a d za  w  re ­
stauracjach  i  k a w ia rn ia c h  k ra k o w s k ic h  re w iz je  za  
zagran icznym i papierosam i. W  jednej z  k a w ia rń  
krako w skich  skonfiskow ano 5000 p ap ie rosów  au­
striackich.

(d) T R A G E D J A  B E Z R O B O T N E G O . M ic h a ł W a -
śko, la t 20, robotnik bez zajęcia , za m ie s zk a ły  p rz y  
ul. N o w o w ie js k ie j popełn ił sam o bójstw o p rze z  po­
w ieszenie się. W aś k o  p o w ies ił się w  parku  Jor- 
dnna n ap rzec iw  boiska spo rto w eg o  „Ju trze n k i" .

B Ę D Z IE  D Ł U G O  Ż Y Ł . Z  P a ry ż a  donoszą: W ia ­
domość podana p rzez  ajencję francuską o śm ierci 
A leksan d ra  R ib o t o k a za ła  się fa łs z y w ą . Z m a r ł nie  
A leksander lecz im iennik jego A n d re  R ib o t.



OSTRZEŻENIE. O d  d y re k c ji te a tru  im . J. S ło ­
w ack ieg o  o trzy m u je m y  następujące p ism o: „D o ­
szło  do  w iadom ości d y re k c ji te a tru , że od. p ew n e­
go czasu je źd z i po m iastach M a ło p o ls k i i  Śląska, 
zb ieran ina  osób, nie m ających  nic w spólnego ze  
sztuką i  tea trem  i  og łasza  szum nym i afiszam i, ja ­
k o b y  s tan o w iła  ona zespół a rty s tó w  te a tró w  k ra ­
ko w skich , co jest w ie ru tn e m  k ła m s tw e m . D y re k ­
c ja  te a tru  im . J. S ło w ack ieg o , ośw iadcza , że ani 
te a tr  im . J. S ło w ack ieg o , ani zespół a rty s tó w  tego  
te a tru , nic n iem a w spólnego z tą  d ziką  im prezą, 
o w szem  zespół p o c zy n ił w  te j sp raw ie  k ro k i u 
odpow iednich c zy n n ik ó w . D o w o d e m  ja k  się w p ro ­
w a d z a  w  tetn sposób w  b łąd  publiczność jes t je ­
den z  ostatn ich n u m eró w  „D zien n ika  śląskiego*', 
w  k tó ry m  p r z y  recenzji podobnego p rzed s taw ie ­
n ia  „ M a r ji  S tu a rt" , w  R yb n iku , poczyniono, bio­
rą c  im p rezę  w y ż e j w ym ien io n ą , za  rz e c z y w is ty  
te a tr  m ie jsk i im . J. S ło w ack ieg o  bardzo  u jem ne i 
z ło ś liw e  a luzje  na  tem at w a rto ś c i te a tró w  m ie j­
skich w  Po lsce“ .

K O N C E R T  A R T U R A  R U B IN S T E IN A , słynnego  
p ian is ty , odbędlzie się w  p ią tek , 17 bm . B ile ty  są 
ju ż  do n a b y c ia  u J. L ipskiego, S ła w k o w s k a  8.

Z  T E A T R U  IM .  J . S Ł O W A C K IE G O . D ziś  i ju ­
tro  bud ząca hum or kom ed ja  J a s trzę b c a -Z a le w - 
skiego „Redukcja**. W  p ią te k  te a tr  za m k n ię ty , ze 
w zg lę d u  na genera lną  próbę „Legionu**. A rc y d z ie ­
ło  W ysp iań sk ieg o  ukaże  się w  zupełn ie  odm ien­
nej n iż  dotąd  inscenizacji p. W y s o c k ie j. D w ie  do­
tych c zas  opuszczane sceny t j.  5 -ta , „ w  celi ks ię ­
d z a  Jełow ickiego** i  ostatn ia  „ponad w ie lk ie m i 
w o d a m i11 będ ą  w y s ta w io n e  obecnie w  całości. D e ­
k o rac je  do ty c h  obu o b ra zó w  p rzy g o to w u je  a rt .- 
m alairz p. F . K rassow ski.

P O  P R E M J E R Z E  W  B A G A T E L I. W c z o ra js z a  
p re m je ra  sztuk i H a rt le y a  M an n ersa  „Dzikus** z y ­
s k a ła  uznanie publiczności. N a  czoło  w y k o n a w ­
c ó w  w y s u n ę ła  się p. Z o fja  B a rw iń s k a . D a lsze  ro le  
o d tw o rz y li pp. S zn a g e-A n d ru szew ska , Zbucki, 
[W esołow ski, R a w ic z , Po loński, Romana i  Sc ibor. 
„Dzikus** ukaże się dzisiaj w e  środę o godz. 8 
w ie c zo re m  o ra z  w e  w s zy s tk ie  następne dni ty ­
godnia, a ż  do n iedzie li w łą c zn ie . N a jb liższą  popo- 
łu d n ió w k ą  B a g a te li będzie „ K w ia t pom arańczo- 
w y “ . K om edja  ta  ukaże się w  sobotę 11 bm . o 
godz. 4 popoł. po cenach zn iżonych . W  niedzielę
0  godz. 4 popoł. „ D w a j m ężo w ie  pani M arty **.

O P E R E T K A  „ N O W O Ś C I" . „M a d a m e  P o m p a - 
d o u r“ , o p e re tka  F a lla , jako  w zn o w ie n ie  g ran ą  bę­
d z ie  ty lk o  ostatnie c z te ry  ra z y  w  ty m  tygodniu . 
W  akcie I I  „T a n ie c  am azonek** z  ba leriną  pełną  
w d z ię k u  M a rtó w n ą .

L u c y n a  M essal p rz y je ż d ż a  w e  c z w a rte k  do 
K ra k o w a  na  w y s tę p y  gościnne.

R E P E R T U A R  T E A T R Ó W .
T e a tr  im . Juljusza S ło w ack ieg o

Ś ro d a : „Redukcja**.
C z w a r te k :  „Redukcja**.

Teatr „B ag ate la" .
Ś ro d a: „Dzikus**.
C z w a r te k : „Dzikus**.

O p e re tk a  „N o w o ści".
Ś ro d a: „M a d a m e  P o m p ad o u r".
C z w a r te k : „ Ż ó łty  kaftan**.

R E P E R T U A R  K IN .
U ciecha: „D o n  C arlo s  i E lżb ie ta '* d ram at w  10 

aktach . W  g ł. ro li C o n rad  V e id t. (O tw a rc ie  se­
zonu.

W a rs z a w a : ..Kupiec wenecki** 10 a k tó w , 2 serje 
razem  w  gł. ro li H e n n y  P o rter, i H a r ry  L iedtke. 

R e d u ta : „M iłośn ica  P irata** (P od czarn ą flagą), 
o b ra z  a w a n tu rn ic zy  w  7 akt. z S. G ira rd , M ilo -  
valn)off i B iscott.

S ztu ka : „ D z ie w ic a  harem u".

Kultura, nauka, sztuka
„RUCH PEDAG O G ICZNY" Nr. 7 — 8 ukarał się wła­

śnie z druku (za wrzesień — październik 1924). Jest to 

czasopismo, poświęcone naszym prądom w wychowaniu
1 nauczaniu. W  zeszycie tym rozpoczyna się seria arty­

kułów prol. FI. Znanieckiego p. t. „Szkice z socjologii 

wychowania". Helena Witkowska zajmuje się zagadnie- 
ntaimi metodycznemi w zakresie Nauki o Polsce współ­
czesnej w rozprawie „Obywatel". Gruntowne studium 

Dra J. Mlrskiego „Rozwój 1 wychowanie płciowe dzie­

cka” zaznajamia czytelników z głośną w świecie nauko­
wym teorją Freuda. W  artykule „Pedagogium w Kra­

kowie" informuje H. R. o nowej organizacji studjów na­
uczycielskich. Zeszyt zamykają recenzje i kronika peda­

gogiczna. „Ruch Pedagogiczny", wydawnictwo Związku 
Pol. Naucz. Szkół Powszechnych wychodzi od lat 13 w 
Krakowie pod redakcją Dra Henryka Rowida. Adres 
Administracji: Rynek 29, II. p .

TEATR BAGATELA
H a rtle y  M au n ers : „ D Z IK U S " , kom edja  w 4 odsło­

nach.
W iad o m o , że n ie jest m iło  utraicić nagle c a ły  

p o k a źn y  m a ją tek . A  jed n ak  p rz y tra fiło  się to pani 
W a lto n . W ia d o m o , że m a tk i zaślepione są w  sy­
nach -  nicponiach i  że najlep ie j w y c h o w a n e  có rk i 
chcą uciekać w  nocy z  żo n a ty m i i d z iec ia ty m i u - 
w o d zic ie lam i. I  to  p rz y tra f iło  się p. W a lto n . A le  
rzad ko  s ły s z y  się o zd z iw a c za ły c h  w u jach , k tó rz y  
•nieznanym  siostrzenicom  zapisują m iljo n y  fu n tó w  
i  o  psach, k tó re  w a b ią  się ludzikiem  im ien iem . Zna­
leźć  tak ieg o  w u ja  i  ta k ie g o  psa udało  się H a rt le y o ­
w i  M a n n erso w i, a u to ro w i' w to rk o w e j p re m ie ry . 
A  psa tego w o d z i po salonach ma s m y c zy  p rze m iłe  
s tw o rze n ie  im ien iem , a racze j p rze zw is k ie m  P eg  
(„peg  o f m y  h e a rt“ —  k o łe k , g w ó źd ź  w  m ojem  
sercu), a n ty te za  G arco n n y, im p o rto w an a  prosto z  
A m e ry k i. T a  to  d z ie w ic a  am erykań ska , d z ik a  i  n ie ­
o k ie łzn a n a  m a  serce. D o b re , szczere serce ir la n d z ­
k ie  (zap ew n e au to r jest Ir la n d c zy k ie m ), zdolne do  
ś w ia d c ze n ia . d o b ro d z ie js tw  n a w e t —  A nglikom . —  
W ię c  P e g  w y c ią g a  rękę  w r a z  z  odziedziczoną re n ­
tą  do m a ło s tk o w e j i z  angie lska p u ry tań sk ie j cio­
tk i  W a lto n ; p o w s trzy m u je  jej córkę od ucieczki 
z dom u, statuuje w reszc ie  unję d w ó ch  szczepów , 
oddając s w e  ir la n d zk ie  serce angielskiem u b aro ­
n o w i, k tó ry  w  w o ln y c h  od z a b a w y  chw ilach  speł­
n ia  „zaw ód** gentlem ana - fa rm e ra .

O to  kościec ty p o w e j angielskiej sztuki dla k tó ­
re j trudnó  znaleźć  p rzed staw ic ie lkę  ty tu ło w e j ro­
li. A  jednak z d a rz y ł osię to Bagafcełi. P . B a r  w iń ­
ska m łodsza —  lub p o w ied zm y delika tn ie j —  có r­
ka  w n io s ła  na scenę w iośnianą urodę, p o w iew n ą  
m łodość, n iew inn ą k o k ie te rję  i n iespotykaną u 
m łod ych  a k to re k  sw obodę w  g rze  i intonacji. Co  
to  dob ra  szko ła m oże —  i d o b ra  ak to rska  k re w . 
C ie s zy m y  się 'Z cennego n ab y tku . W  ro li salono­
w e j c io tk i litą  kreac ję  d a ła  p. Sznage, a  pp. R a ­
w icz , Sc ibor, Zbucki i Po loński sum iennie o p ra ­
co w a li fig u ry  drugoplanow e.

W ie rn ie  o d tw o rz y ł obraz dostojnego angielskie­
go dom u re ży s e r p. T u rs k i.

P e łn a  pogody sztuka d oznała  bardzo  ż y c z liw e ­
go p rzy jęc ia , a kostyczne w y p a d y  p rzec iw  sob- 
lcostwu i snob izm ow i dobrze skro jonych sfer bu­
d z iły  ż y w ą  w esołość. N ie  zn ac zy  to, b y  p rzem ó­
w ił  n o w y  S h aw . M annarsy  d aw n o  zasuw ą się w  
d e ń  zapom nienia, g d y  S h aw  jeszcze będzie ż y ł.

(w ł) ,

ZE S P O R TU
— o—

CIEKAWY SPOSÓB SZERZENIA PROPAGANDY
SPORTOWEJ!! W  związku ze sprawą konfliktu Kole­
gjum Sędziów K. Z. O. P. N. z Wydziałem Sędziowskim 
P. Z. P. N„ jeden z tutejszych „sprawozdawców** spor­
towych omawiając odbyte zawody, nawołuje wyraźnie 
do tego, by „publiczność wkroczyła „z rózgą" na teren 
rzekomych skandali, jakie mają panować w K. Z. O. P. 
N. Pomijając zupełną ignorancję i nieznajomość przed­
miotu poruszanego przez odnośnego „sprawozdawcę1*, 
należy się stanowczo zastrzec przeciwko podobnym, 
dotąd niepraktykowanym „pedagogicznym*1 metodom 
kultywowania i wychowywania młodzieży. Nawoływa­
nie bowiem tłumów o nieobliczalnej flzjognomji — jaka 
jest publiczność meczowa — do ekscesów i samosądów 
przez czynniki, które w pierwszym rzędzie winny świe­
cić przykładem powagi i spokoju — musi się spotkać 
z bezwzględnym protestem ze strony ludzi szczerze 
sportowi oddanych. Nie ulega też najmniejszej wątpli­
wości, że Związek publicystów sportowych, którego je­
dnym z zasadniczych celów jest dbanie o czystość etyki 
sportowej i jej kultury o jakiej pamiętać winni przede­
wszystkiem sprawozdawcy sportowi — nie przejdzie 
do porządku dziennego nad tego rodzaju niezdrowym 
objawem demoralizacji pojęć sportowych.

W IA D O M O Ś C I ZAGRANICZNE.
SCHAFFER, król footballu, do niedawna gracz wie­

deńskich Amatorów nosi się z zamiarem wstąpienia do 
berneńskiej zawodowej drużyny „Bkie Star*1, dawnej 
„Makkabi1*, żądając 50.000 K. cz. jakie ten klub miałby 
dla niego złożyć w depozycie w jednym z banków cze­
skich. Okazuje się, że footballiści potrafią być nie gor­
szymi spekulantami niż graczami.

URUGW AJ poniósł porażkę w spotkaniu z reprezen­
tacją Argentyny w stosunku 2:1.

JOHNSON, mistrz bokserski, pragnie zostać pasto­
rem. M. Ster.

WYŚCIGI CYKLISTÓW I MOTORZYSTÓW. Stara­
niem Klubu Cyklistów i Motorzystów w Wieliczce, od­
byty się w dniu 5 b. m. wyścigi szosowe, które dały 
następujące wyniki:

I. Bieg nowicjuszy 6 km. Startowało 4.
1. Lenartowicz Wł. I<. S. ,Cracovia“ 13 min. 54 sek.
2. Kurek Tad. Oddziat Kol. Sokoła Podg. 14.15.
3. Sikorski Rom. O. K. S. P. 14.38.
II. Bieg główny 50 km. Startowało 10.

1. Grzybczyk Winc. K. K. C. i M. 1 godz. 46.31.
2. Michałek St. K. S. „Cracovia“ 1 godz. 48.27.
3. Wroński St. K. S. „Cracovia“ 1 godz. 51.05.
4. Zapior St. K. C. i M. Wieliczka 1 godz. 53.02.
in . Bieg seniorów 4 km. Startowało 3.
1. Jamka Winc. K. C. i M. Wiel. 9 min. 51 1/5 sek.
2. Lenartowicz Senior O. K-. S. K. 10 min. 45 1/5 sek-
3. Matemowski K. K. S. „Cracovia“ 15 min. 42 4/5 sek- 

(pieszo bieg ukończył).
IV. Bieg ogólny 10 km. Startowało 4.
1. Pawluszek Teofil O. K. S. K. 22.20 4/5 sek.
2. Stec Miecz. O. K. S. P. 25.04 1/5 sek.
3. Palmowski Br. K. K. C. Wiel. 26.48 4/5 sek.
Organizacja wyścigów wzorowa, dzięki niestrudzonej

pracy prezesa K. C. i M- P- Wincentego Jamki.
Podczas wyścigów przygrywała orkiestra salinarna.
Funkcje sędziów spełniali pp. K. Matemowski, Fr. 

Sauer, Lenartowicz i Gargul, zaś startera p. Józef Bia- 
sion.

Zwycięzca w biegu głównym p. Winc, Grzybczyk 
z K. K. C. i M., trenowany przez mistrza W. Hóchsman- 
na, okazał się pierwszorzędnym jeźdźcem, który przy 
racjonalnym trainingu stanie się groźnym konkurentem 
Hochsmanna. F. S.

I  KRAJU
O  N O W A  S Z K O L E  P R Z E M Y Ś L U  D R Z E W N E ­

G O . Z  Zakopanego donoszą: W  ty c h  dniach za­
w a r ł  Z a rzą d  dó b r zakopiańskich  k o n tra k t z d y re k -  
e ją  tu te jsze j S z k o ły  P rz e m y s łu  D rz e w n e g o  i  D y ­
rek c ją  G im nazjum , na m ocy k tó re g o  w  fo rm ie  w ie ­
czyste j d z ie rż a w y  o trz y m a ły  obie ins ty tuc je  tr z y  
i pół m o rg o w ą  parce lę  pod bu d o w ę n o w y c h  gm a­
c h ó w  szko lnych. F o rm a ln ie  o p ie w a  k o n tra k t d z ie r­
ż a w y  na 50 la t, poczem  następuje p rzed łu żen ie  na! 
dalsze pół w ie k u . C zy n s z  ro c zn y  w y n o s i 50 z ło ­
tych . Jest to za te m  hojna d a ro w izn a  ze  s tro n y  śp. 
W ła d y s ła w a  Zam o yskiego, n iem a ło  zaś p rz y c z y ­
n ił się do je j z re a lizo w a n ia  d y r . dóbr d r . W ilc z y ń ­
ski H e n ry k .

O  ile  tute jsze  g im nazjum  posiada znośny, cho6 
d re w n ia n y  b ud ynek, w  k tó ry m  m oże p rze z  p ew ien  
czas jeszcze ja k o  taki istnieć, o ty le  s p ra w a  budo­
w y  now ego gm achu d la S z k o ły  za w o d o w e j jest 
sp ra w ą  bard zo  pilną. S zk o ła  ciśnie się w  d re w n ia ­
n y m  bud ynku , będ ącym  w łasnością  T o w . T a trz a ń ­
skiego, w  'k tó rym  nie ty lk o  nie m ożna pom ieścić  
o dp ow iednie j ilości u czn ió w , ale m o w y  n a w e t nie­
m a o um ieszczeniu w a rs z ta tó w  i  m aszyn , n iezbę­
d nych  w  now oczesnej w y tw ó rc zo ś c i i  nauce szkol 
mej. In ic ja ty w a  d y r . S try jeń sk ieg o  K a ro la  w  aprar 
w ie  u zyskan ia  placu bud ow lanego  posunęła pro­
b lem  naprzód, id z ie  te ra z  o pom oc ta k  rządowych, 
ja k  i  sam o rząd o w ych  c zy n n ik ó w . D o tych czas  sa­
m o rzą d  nie in te re s o w a ł się n iem al ca łk ie m  nasze®  
za w o d o w e m  szko ln ic tw em , k tó re  ro z w ija  sie 
szybko, ja k  św ia d c zy  n ie z w y k le  prędko  w zra s ta "  
jąca  ilość u czn ió w  ze w szys tk ich  stron  P o lsk i. —  
N a jw y ż s z y  czas, a b y  S zko ła , będąca chlubą Zako­
panego, d oznała  p o p arc ia  ze s tro n y  g m in y  j Ko­
m isji U zd ro w is k o w e j. (Z ).

ZE ŚWIATA
W IZ Y T A  D E L E G A T A  S T U D E N T Ó W  P O L ­

S K IC H  U  S T U D E N T Ó W  J U G O S Ł O W IA Ń S K IC H -  
Z  B e lg rad u  donoszą: P rezes  C IE . i jednocześnie 
w ic ep rze w o d n iczący  z w ią z k u  n arodow ego  stu­
dentów  polskich B a liń sk i Jundził złoży!! w  im ieniu  
z w ią zk u  polskiego w iz y tę  studentom  jugo słow iań ­
skim . A k t ten zacieśnia w ę z ły  b ra te rs tw a  łączące  
m łod zież akadem icką obu k ra jó w . P rzy ję c ie  ja k ie ­
go doznaił B a liń sk i w  B e lg rad z ie  m ia ło  charakter 
b ardzo  serdeczny.

D A R  K R Ó L O W E J  B E L G IJ S K IE J  N A  B IE D N Y C f l  
P O L A K Ó W . K ró lo w a  belg ijska E lżb ie ta  o fia ro w a ­
ła  na ręce pani W ła d y s ła w o w e j Sobańskiej żony  
byłego posła polskiego w  B e lg ji 10.000 fra n k ó w  na 

, rzecz  b iednych P o la k ó w  p rze b y w a ją c y c h  w  B e l' 
g]i.

(Z .) C O  R O B IL I  P R Z E D  12 L A T Y - .  Jedno 2 
pism, pośw ięconych sztuce km em atograf.cznei>  
podaje c iekaw e  d a ty  z daw niejszego ży c ia  g ło^ ' 
nych obecnie g w ia zd  film o w y c h . W illia m  H a r t  g ra* 
rep ertu a r szeksp irow ski na scenie dram atycznej. 
Jesse L a s k y  b y ł m anager em  w o d e w iló w  dla O f '  
feum  C iren it. M o n te  B lue b y ł szew cem  w  Texas- 
D ic k  B arthelm ess b y ł studentem  w  kolegium- 
Jack H o lt p ro w a d z ił zap rzęg i psów  w  g łęb i A la ' 
ski. C h arlie  C haplin  p rzy m ie ra ł g łodem  w  jed n y111 
z londńskich m usic-haU*ów. G lo ria  Sw anson stu­
d io w a ła  m alars tw o  w  jednej ze szkóf w  Chicag^- 
V alen tino  s tud jow ał agronom ję w  pobliżu  Genu’- 
D uglas F a irb an ks , zn iechęcony do w o d e w il^  
w stąp ił jako  u rzęd n ik  do banku. M a ry  P ic k f0 f  
g ry w a ła  m ałe  ró lk i kom ediow e w  prow incjonal­
nych te a trzy k a c h . M a z in o w a  opuściła Rqsję “W 
S ta n ó w  Zjednoczonych.

Z ab aw n em  jest czasam i przyp om nieć tak’ 
rze c zy ...



DZIAŁ GOSPODARCZY
Poprawa sytuacji gospodarczej w Łodzi

S y tu ac ja  w  p rzem yśle  i handlu w e  w rześn iu  w  
■porównaniu do m iesiąca sierpnia p rze d s ta w ia ła  
się o w ie le  ko rzystn ie j. Znaczne o ży w ie n ie  zaizna- 
czyć  w y p a d a  w  p rzem yśle  b a w e łn ia n y m  i try k o ­
to w y m ,' m niejsze w  p rzem yśle  w e łn ia n y m . C ieszą  
się pokupem  tOAvary b ia łe , k tó re  sprzedaw ano  w e  
w ie lk ich  ilościach, ja k  ró w n ie ż  z p rze m y s łu  w e ł­
nianego chustki i to w a ry  u bran iow e w  lepszych  
gatunkach. N ies te ty , zw ię k s zo n y  p o p yt spow odo­
w a ł znaczne podniesienie cen, a to  za ró w n o  ba­
w e łn y  ja k  w e łn y , co w  następstw ie m usi w p ły n ą ć  
ujem nie na d a lszy  przeb ieg  o ży w ie n ia . S tra ty , po­
niesione p rze z  fa b ry k a n tó w  w  poprzednich m ie­
siącach .zm usiły ich do znacznej p rzezorności 
i  sp rze d aży . T o te ż  tran sakc je  n o s iły  zasadniczo  
c h a ra k te r g o tó w k o w y  lub za  zaliczeniem . W e k s e l, 
k tó ry  za czasów  obiegu m ark i polskiej b y ł g łó ­
w n y m  czynn ik iem  w  obro tach  hand low ych , obecnie 
zeszed ł na  d ru g i pian, k re d y t  w e k s lo w y  b o w ie m

Polityka kredytowa 
Banku Polskiego

„G a ze ta  Po ranna*1 ogłosiła w y w ia d  z  prezesem  
B anku Po lskiego Kanpm.skim. P reze s  K arp ińsk i 
p rze d s ta w ił w  ten sposób ch arak te r p o lity k i k re ­
d y to w e j Bainku Po lskiego:

„ P rze d e w s zy s tk ie m  B a n k  P o lsk i dba o to, b y  
jego d z ia ła lno ść k re d y to w a  nie u tru d n iła  osiągnię­
c ia  na jw ażn ie jszeg o celu, do jakiego B an k  Po lsk i 
zosta ł p o w o ła n y , m ianow icie  do reg u low an ia  
obrotu pieniężnego p rzez u trzym an ie  stałej w a r­
tości zło tego  w  czasie, —  k ied y  n iem o żliw ą  
jest w y m ia n a  b ile tó w  b an k o w ych  na z ło to , —  
je d y n y m  i n a jp ew n ie jszym  strażn ik iem  stałości 
kursu  p ien iędzy  jest n a le ży te  ich .pokrycie. T y lk o  
p r z y  zachow aniu  tego w aru n ku , że  k a żd y  b ilet 
B anku  Polskiego, znajdu jący się w  obiegu, m a w y ­
sokie p o k ry c ie  k ru szco w e, lub w  w yso kocennych  
w a lu ta c h  zagran icznych, m ożna ufać, że w arto ść  
jego n ie będzie  ulegać zm ianie.

C o  do p o k ry c ia  b ile tó w  B anku  P olskiego, to c a ła  
o lb rzy m ia  sum a 100 m iljo nów  z ło ty c h , jŁiką z w ie l­
ką  ofiarnością z ło ż y ło  społeczeństw o polskie na 
k a p ita ł z a k ła d o w y  B an ku  Polskiego, jest w  danej 
c h w ili zgro m adzona w  e fe k ty w n y m  złocie . P o za ­
tem  jeszcze p rzes zło  dw u kro tn o ść  te j sum y, bo o -  
ko ło  230 m ilj. z ł. s łu ży  B a n k o w i Po lsk iem u do  
n atych m iasto w ej d ysp o zyc ji w  w a lu tach  zagran i­
cznych p e łn o w arto śc io w ych .

C o  do dzia ła lności k re d y to w e j B an ku  Polskiego, 
to na początku roku bieżącego portfe l w e k s li d ys ­
k o n to w an ych  p rzez P K K P  w y n o s ił za ied w o  17 
m iłj. zł., w  m iesiąc potem , k iedy nastąpiła ju ż  sta­
b ilizac ja  m a rk i polskiej, p o rtfe l ten w z ró s ł do 24 
m ilj. z ł., a  27 kw ie tn ia , tj. w  ostatnim  dniu dzia­
łalności P . K . K . P . p o rtfe l w e k s lo w y  d o p ro w a ­
d zo n y  został do sum y 100 m ilj. z ł.  W  końcu w rz e -

u d z ie lan y  jest ty lk o  p ie rw szo rzęd n ym  k lien to m  
i  to w  n ieznacznych ro zm iarach . Istn ie jące o ż y ­
w ie n ie  zn a la z ło  sw ój w y b itn y  w yra iz  w  regulow ać  
niu w sze lk ich  zobow iązań . P ro te s ty  są w y k u p y ­
w an e  reg u larn ie  (za w y ją tk ie m  k ilk u  firm , k tó re  
nie m ając  z d ro w y c h  pod staw , zn a la z ły  się w  tru ­
dnościach). O statn io  r a ty  na akcje banku polskie­
go p ra w ie  w  zupełności zo s ta ły  zapłacone, ja k  
ró w n ie ż  i w eks le  p ła tn e  dn. 3 l / IX  z ty tu łu  m a­
ją tk o w e g o  podatku. Jak  z  p rzep ro w ad zo n e j u nas  
a n k ie ty  w y n ik a , p o w a żn a  część fa b ry k  zgru po­
w a n y c h  w  zw iązkach  dużego i średniego p rze ­
m y s łu  u ru ch o m iła  sw oje w a rs z ta ty  od 3 do 6 dtni 
w  tygo dn iu , a w  ślad za  tem  poszedł szereg d ro b ­
nych p rze m y s ło w c ó w . Jako cechę dodatn ią  pod­
kre ś lić  n a le ży  intencję  reg u lo w an ia1 produkcji na  
p o d staw ie  noratmlnego d n ia  roboczego. Praica na  
zm ianę z n ie liczn y m i w y ją tk a m i, ja k  w  p rzęd za l­
n iach d ro g ą  red ukc ji, zostaje  zaniechana.

śnią p o rtfe l ten w z ró s ł ju ż  do  sum y 230 m iljo n ó w . 
C y fr y  te  w s k a zu ją  w y ra ź n ie  na stałe ro zszerzan ie  
się dz ia ła lno śc i k re d y to w e j.

P o n ie w a ż  gdzieniegdzie u k a z a ły  się pogłoski, że  
B an k P o ls k i zm nie jsza  p rzyzn a n e  k re d y ty , o św iad  
c z y ł p. K arp ińsk i, że nic ,podobnego nie zaszło . —  
W  granicach p rzy zn a n y c h  k re d y tó w  o d b y w a  się 
dysko nto  bez żadnych  przeszkód. Po lecono nato ­
m iast w s z y s tk im  odd zia ło m  trzy m a ć  się ściśle 
p rzy zn a n y c h  n o rm  k re d y to w y c h , a  to  dlatego, że  
k re d y ty  te  b y ły  w  ostatn im  czasie k ilk a k ro tn ie  
p o d w yższan e , a za tem  w sze lk ie  p rze k ra c za n ie  ich  
nie jes t uzasadnione.

K R O N IK A  KRAJOW A
N O W E  O P Ł A T Y  C E L N E  O D  W Y W O Z U  Z B O ­

Ż A . N a  posiedzeniu K om itetu  Ekon. R a d y  M in i­
s tró w  w  dniu 6 p aźd ziern ika  b. r. ustalono nastę­
pujące s ta w k i celne od zbóż eksp o rto w ych : ż y to  —  
15, pszenica 15, jęczm ień 10, ow ies  10, o trę b y  10, 
m aku chy 5, m ąka  pszenna ( i  inne) 15, w s zy s tk o  w  
z ło ty c h  od 100 kg . O pró cz tego zaw ieszono  cło od  
ry ż u  wypuszczonego i zm niejszono cło  od ry ż u  
n iew yłuszczo nego  z  8.00 na 2.00 z ło te  od 100 kg.

C Ł O  O D  J E D W A B IU . Z  pow odu in fo rm acji je ­
dnego z pism, iż  u rzę d y  celne pob iera ją  od  w y ­
ro b ó w  p ó łje d w ab n ych  3.500 z ł za  100 k lg ., od c z y ­
sto jed w ab n ych  zaś ty lk o  3000 z ł .  cła, w y jaśn ić  
należy , iż  w y ro b y  jedw abn e, zgodnie z p a ra g ra ­
fem  195 u s ta w y  celnej op łacają  c ło  p rz y  w y ro b a c h  
z jed w ab iu  p ra w d z iw e g o  od . 7000 do 10.000, co  
p rz y  40 p rocentow ej zniżce K onw encyjnej s tano w i 
od 4.200 do 600C z ł. za  100 k lg . C ło  od je d w ab iu  
sztucznego w yn o si zasadniczo 5.000 z ł., oo przy, 
40 procentow ej zniżce ko n w en cy jn e j stano w i 3000  
z ł., zn iżka  ko n w en cy jn a  je d ia k  ustalona jest na  

^30 proc., co daje 35C0 z ł. za  100 kiło*. C ło  za tem  
od w y ro b ó w  p ó łje d w ab n ych  jsst niższe n iż eto  od

Za piętnaście miljonów 
iat...

B elg ijsk i profesor A u riac  w y lic z y ł,  że za  p iętna­
ście m iljo nów  la t, z iem ia nasza dojdzie do kresu  
swego istnienia. Ś w ie tln e  skupienie słoneczne s ła ­
bnąc stopniow o, zako ń czy  się zan ik iem  ostatecz­
nym , a  słoneczny dum ny Helios z w ła d c y  naszev- 
go w szech św ia ta  stanie się z w y k ły m  planetą. Ten  
W steczny ro zw ó j słońca z  ży c io - i ś w ia tło d a w - 
°zego c ia ła  w  g w iazd ę  krą żąc ą , zm uszoną zapo­
życzać ś w ia tła  od które jś  z g w ia zd  sta łych , po­
ciągnie za sobą ustanie na ziem i w szelk iego  ży c ia . 
'V y iriiana tlenu, w a ru n e k  n ieo d zo w n y ro zw o ju  o r­
gan izm ów , o d b yw a ć  się będzie w  tem pie co raz  to 
Powolniejszym , a z iem ia  upodobni się do pustego 
W ulkanicznego trab an ta , ja k im  jest obecnie księ­
życ. S tan ten nie p o trw a  jednak długo, g d y ż  z ie - 
niią rozpadnie się n iebaw em  w  n iezliczone m nó­
stw o zdru zg otanych  kam ieni i ostatecznie ;n ó w  
z  n iepraw dopodobną szybkością runie w  słońce, 
^  k tó rem  m arne resztk i naszego globu ro ;p ły n ą  
się w  kosm icznych m g ław icach .

H oroskop ton, u k a za n y  n iedaw no p rze z  astro ­
noma belgijskiego uczestn ikom  kongresu uczonych  
^  Leod jum , jest n ie w ą tp liw ie  beznadziejn ie ponu­
ry . T a k ie  ka tastro fa ln e  zakończenie ż y w o ta  m a tk i-  
zieini, nie zrodziło , się chyb a w  fa n ta z ji żadnego  
pesym isty, c z y  p o ety , puszczającego cugle ro z-  
igranej w y o b ra źn i.

C a łe  szczęście, że do ro zeg ran ia  się tego *Tagi- 
cznego fina łu , ludzkość m oże się p rzy g o to w y w a ć  
przez piętnaście m ilio nów  la t, co oznacza dystans, 
jakiego sobie niepodobna w y o b ra z ić . U m y s ł lu d zk i 
staje zg o ła  b ezra d n y  w o b ec  giganta, jak im  jest 
czas, nie posiadając żadnych m iern ikó w  dla cza­
sokresów , p rzek racza jących  k ilk a  stuleci. O d le ­
głość przes trzenna daje się jakoś ogarnąć, dystans  
astronom iczny, w y n o s zą c y  m ilio ny  k ilom etrów ', 
kszta łtu je  się w  naszej w y o b ra źn i w  jakieś poję­
cia m gliste co p raw d a  i n ie w y ra źn e  —  natom iast 
Pojęcie m ilio na la t pozostaje pustym  dźw ięk iem , 
nie w y w o łu ją c y m  żadnego o brazu , żadnej asocja­
cji m yś lo w e j, żadnej skali p o ró w n aw cze j.

P ię tnaście  m iljo n ó w  la t, a z y li pietnaście tys ię ­
c y  stuleci... O ch, m o żem y spokojnie p a trze ć  w  
przyszło ść, bo nie zbrakn ie  nam  czasu. W  m ię d zy ­
czasie ziszczen ia się p rzep o w ied n i belgijskiego a - 
strdnom a, po trz y k ro ć  ty s ię c y  ra z y  p o w tó rz y ć  się 
może c a ła  ta b łach a  histo>rja św ia ta  od p iram id  
e£ipskich do ostatniej w o jn y  św ia to w e j. A  jeśli 
nauka o perjodyczności w sze lk ieg o  s taw an ia  się 
na z iem i nie jest z łudzen iem , jeśli fa la  po w ro tn a  
niesie nam  ra z  po ra z  zd arzen ia  zam ierzch łe , to  
niożem y się spodziew ać, że  do ch w iłi ostateczne­
go unicestw ienia, z iem ia nasza w y d a  jeszcze tr z y  
tysiące N e w to n ó w , k tó rz y  o d k ry ją  now e p ra w a  
rz ądzące św ia tem , a także  t r z y  tysiące E in ste i­
nów , k tó rz y  p ra w a  tc  obalą . T r z y  tysiące N apo- 
l^onów odbędzie sw ój pochód triu m fa ln y , a k ra je , 
które  c zu ły  jego  stopę zw yc ięską , t r z y  tysiące ra~ 
zy  z m a rtw y c h w s ta n ą  i zn ó w  się rozpadną w  proch.
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Arka Noego
(H is to rja  p o w ia to w a ).

I I .
Nie u ro d z ił się w odzem , ani bohaterem  w  todze, 

^ u rz a  p rzyp ad ko w o  u c zy n iła  go p rzew ó dcą. Mio- 
w  tem  tk w i całe z lo ?  In n y  na jego miejscu  

p o ją łb y  uchylić się od tego stanow iska. O d u ro - 
. enia okoliczności tak  się s k ła d a ły : p rzeznacze- 

^le nastręczało  tem u cichemu w  sobie zam knię - 
mu c z ło w ie k o w i b u rz liw e  okresy życia . Zapew ne

*  Powodu pańskich zachcianek, p rad ziad a  —  chło- 
,,a m arnego, ślepowatego, m oże najm izerniejszego  
t . całej w s i —  nazw ano —  S zerem ie tiew ym . Patr- 
^ a> z k tó rą  życ ie  sw oje z w ią z a ł, ja k b y  piorunem  

sobie d a ła  znać o g ó ło w i S ta ł się p rzyp ad ko -  
bohaterem .

^ S zerem ietiew  m ru ży ł w ąsk ie , o  o s trym  blaski: 
^zy, k rz y w ił  chudą, m ałą  tw a rz  i nie w ie d z ia ł co

^ P o w ie d z ie ć !
C óż robić?

, J aras o w  stanow czo żąd a  odpow iedzi, ja k  nie- 
^ e k u p io n y  re w izo r, spraw ozdan ia . W zd ę te  ob li- 
'  e’ ia k g d y b y  senne, sta ło  się osłupiałem , 
ty"" No, cóż robić? C zy ta ć  te a rty k u lik i?  C z y  
Hĉ Czek iw a ć , póki nas, durn iów , okoliczności w y -

arasow  splunął i z e rw a ł się z siedzenia.
E. ta k  nie będzie! N iech inni czeka ją . M y , to ­

w a rzy s zu  S z tre m ie te w , n i;  m am y czasu! K ra w a t­
ka  z postronka ro zlu źn iła  się ty lk o  na szyji.

—  Niech cię djabli ]>orwą! C óż m ogliśm y zaro­
bić. Sam  w iesz, jak  było...

A  było tak : p rzedtem  władze pod atków  zebrać 
nie m o g ły . S o w ie ty  puste kasy o trzy m a ły . W d o w y  
żołnierskie pieniędzy nic otrzymały. M a tro n a  F o r-  
sztacka zebra ła  je na b azarze . P o sz ły  do S o w ie­
tu. Czerwonogwardzistów odpędzili. M atro n a  ba­
ba ja k  smok, o p is k liw y m  głosie i m ordzie czer­
wonej, na przodzie, jako dowódca.

—  D a w a j nasze p ien iążk i!
M ę ż ó w  nam nie w raca c ie , to  pieniądze d a w a j­

cie! Nasi m ężow ie k re w  p rze le w a ją !
B a b y  za nią.
—  D a w a j nasze pieniądze! Jakżesz m am y k a r ­

mić nasze dzieci, bez m ężó w ?
—  Jakież to  gospodarstw o, bez chłopów ?
Piszczą. Spocone, czerw on e, złe.

W  pośpiechu m aszynę do pisnnia na ziem ię rzu ­
c ili.. C zerw o n o g w ard ziśc i n as ta w ili bagnety. W d o ­
w y  żołn ierskie —  na b agn ety . W ie d zą , że to  sw oi. 
N ie  zab iją ! Z  budynku w y s z li w szy s c y  na uHcę. 
S zerem ie tiew  w y s ze d ł na ganek.

—  Ręczę w a m , że zapom ogi do końca tygodnia  
będą w yp łaco ne.

M atro n a  zachrypnięta  w  odp ow iedzi:
—  T a k , b y ł tak i jeden, co rę c zy ł i u m a rł! W y ­

płacajcie ty g o d n ió w k ę !
N atychm iast.

—  T o w a rzy s ze ... S łuchajcie, zrozum cie, ciężkie  
położenie Sow ietu . P rze c ie ż  w  Sow iecie w asi lu ­
dzie...

—  T a k  nasi! N asi tam  jeszcze na froncie zd y ­
chają. A  m y  tuta j będziem y zdychać?...

W y s z e d ł Stecenkot w yb u ch n ął:
—  D osyć tego pisku! P o w ied z ian o  w a m  —  za ­

p łac im y, a zatem  zap łac im y! H a jd a  do diom ów!
C z y  sw oim  w yg ląd e m , c z y  tubalnością głosu, 

lecz p rzekonał je. Jeszcze p o k rzy c za ły , lecz ci­
szej. P o w o li się ro zeszły .

S o w ie t zeb ra ł nadzyczajn e że b ra n in  W  S o w ie ­
cie, w  w iększości, n a jw iększą  siłę posiadaj z w ią ­
zek in w alid ó w . P rze w o d n ic zą c y  zw ią zk u  P a n k ra -  
to w  postaw ił w niosek:

—  R ozsprzedać spirytus z  m onopolki.
S zerem ietiew  na to  się nie zg ad za ł i propono­

w a ł ściągnąć kontrybucję  z h an d larzy  zbożem . —  
T a ra s ó w  b y ł tego samego zdania*. Szum nie i w ro ­
go, jednak tego w niosku nie p rzy ję to .

Stecenko w y ł:
—  Jeszcze zb ie rzem y! W ó d k ę  trzeb a  sprzedać!
S zerem ietiew  p rze k o n y w a ł:
T o w a rzy s ze , w ó d k a  biednych na ulicę za  sobą 

pociągnie, nie m ożna z nich p ieniędzy...
W  odpow iedzi w y c ie :
—  R ozsprzedać w ó d kę!
—  W s zys tko  jedrio, niebezpiecznie b ron ić! W  gu- 

bern ji jedną m onopolkę rozgrom iono —  i tutaj te ­
go chcecie się doczekać?

—  Ż o łn ierze  p rzy  w ódce d ług o  nie w y trz y m a ją , 
sami ro zg rom ią! T y lk o  nasz sztab jeszcze broni.

—  Sprzedać w ó d kę! Z a  te  p ieniądze n akarm im y  
w d o w y  żołn ierskie.

(C ią g  d a ls zy  nastąpi).



w y ro b ó w  2 p ra w d z iw e g o  jed w ab iu , natom iast 
w y żs ze  jest nieco niż w y ro b ó w  jed w ab iu  sztucz­
nego, a to  m ięd zy  innem i i dlatego, źe w y ro b y  
p ó łjedw abne z a w ie ra ją  p rze w a żn ie  jed w ab  p ra w ­
d z iw y  i żc reszta  ich części sk ład o w ych  składa  
się ró w n ie ż  z m a te rja ió w  o w y ż s z e j n iż jed w ab  
sztuczny w arto śc i.

S T A N  P R Z E M Y Ś L U  N A  P O M O R Z U . Ż yc ie  go­
spodarcze na P o m o rzu  znacznie się polepszyło. 
W id a ć  już, że p rzed s ięb io rs tw a p rz e z w y c ię ż y ły  
o s try  k ry z y s  san acy jn y  i pow oli p rzych o d zą  do 
ró w n o w a g i. P rze d e w s zy s tk ie m  n'e o d czu w a się już  
ta k  do tk liw ego  b raku  g o tó w ki, ja k  to jeszcze przed  
mies. m ia ło  m iejsce. Ł a tw ie j już obecnie uzyskać  
n a w e t w iększe  k re d y ty , to też  produkcja z każd y m  
dniem  w zra s ta . P rzed s ięb io rs tw a , k tó re  p rzed  
k ilku  m iesiącam i z re d u k o w a ły  sw ój personel, na 
now o go angażu ją. Ze  w zg lęd u  na ogólne polep­
szenie się sytuacji —  w ie le  fa b ry k  n ie ty lko  zaspa­
k a ja  zap o trzeb o w an ie  odb iorców  k ra jo w y c h , lecz 
ró w n ie ż  fa b ry k u je  na eksport.

W Z R O S T  P O R T F E L U  W E K S L O W E G O  B A N ­
K U  P O L S K IE G O  W  T R Z E C IM  K W A R T A L E  B. 
R O K U . W  przec iągu trzec iego  k w a rta łu  portfe l 
w e k s lo w y  B anku  P o lskiego wzróstf o 69 prc., za ­
pas k ru s zc o w y  i w a lu to w y  zm n ie jszy ł się razem  o 
niecałe 2 prc., ogólny obieg p ieniężny w  kra ju  
z w ię k s z y ł się o 21 prc. P o d atku  em isyjnego od po­
czątku  działalności aż do końca w rze ś n ia  B an k  
P o lsk i za p ła c ił S k a rb o w i 683 tys ięc y  z ło tych .

M O N E T Y  S R E B R N E  S Ą  W  D R O D Z E . Poseł 
R zeczypospolite j P o lskie j w  Stanach Z jednoczo­
nych nadesłał do W a rs z a w y  zaw iadom ien ie , iż  
p ie rw s zy  tran sp o rt srebrnych  m onet d w u z ło to - 
w y c h , k tó re  bite są w  A m e ry c e , zo sta ł już z a ła ­
d o w a n y  i w y s ła n y . T ran sp o rt ten spod ziew any jest 
w  dniu 11 bm.

P R O J E K T  U S T A W Y  R Z E M IE Ś L N IC Z E J  zo ­
s ta ł już uzgodniony p rzez  m in isterstw ©  p rz e m y ­
słu i handlu z życzen iam i sfer rzem ieśln iczych i w  
najb liższych  dniach zostanie w n ies io n y  do Sejmiu. 
U s ta w a  w prow a-.tsa Iz b y  rzem ieśln icze, jako  o r­
gan sam o rząd u 1 gospodarczego, u za leżn ia  p ra w a  
o tw ie ra n ia  w a rs z ta tó w  od w y k a z a n ia  się odpo­
w iedniem u k w a lifik a c ja m i za w o d o w e m i, oprócz te ­
go n iektóre z a w o d y  (bud ow lane) będą pod legały  
koncesjonow aniu . P ro je k t pośw ięca dużo m iejsca  
spraiwie kszta łcen ia  za w o d o w e g o  zairówno te o re ­
tyczneg o , ja k  i p ra k tyczn eg o  p rzy c ze m  p raw o  do 

Olstatniego zastrzeżone.1 jest w y łą c z n ie  d la  rzem ieśl­
n ik ó w  k w a lifik o w a n y c h . N ie naruszając zasadni­
czy c h  o rg an izacy j rzem ieśln iczych , jak iem i są c e ­
c h y , p ro je k t uznaje je z a  p o d staw o w e ko m ó rk i 
żyd  a rzem ieśln iczego, nadaje iin  autonom je i p rzy  
stosow nie do w spó łczesn ych  w ym ag a ń  gospodar­
czych  i społecznych.

C en tra ln e  T o w a rz y s tw o  R zem ieśln icze w y d a ło  
ten p ro je k t dirukiem.

Z A Ż A L E N IE  R U M U N J I N A  E K S P O R T E R Ó W  
P O L S K IC H . M in is te rs tw o  p rzem ysłu  i handlu 0-  
trz y m a fo  z  konsulatu w  B ukareszc ie  zażalen ie  na 
nie solidność i n iegrzeczność polskich ekspo rterów . 
W  z w ią z k u  z  tem  M in is te rs tw o  w e z w a ło  p rzed ­
s ięb io rstw a eksportu jące do zw ró cen ia  u w ag i na 
tra k to w a n ie  k lie n tó w  zagran icznych, g d y ż  polski 

p rz e m y s ł ponosi z pow odu tego straty , m ateria lne  
i  m oralne.

S T O S U N K I P O L S K I Z  R O S J A . P o d łu g  in for- 
m a c y j zaczerp n ię tych  w  ro syjsk iem  p rze d s ta w i­
c ie ls tw ie  hand low em , handel z e w n ę trzn y  Rosji

w y k a zu je  s ta łą  tendencję p rogresy jną. W  okresie  
c ze rw c a  i lipca r. b. Rosja zaku p iła  w  Polsce c a ły  
szereg a rty k u łó w , ja k : celulozę, (G ó rn y  Ś ląsk),
fa rb y  do skór, b ibu łk i do gilz (fa b ry k a  M irk o w -  
ska), m aszyn y  do pisania, ro ta to ry , p iły , cukier i 
in. ogólnej w a rto ś c i 700 tys ięc y  do laró w .

O ży w ie n iu  stosunków  han d lo w ych  z Rosją stoi 
na przeszko dzie  b ra k  konw en cji hand low ej . Nasze  
sfery  h an d lo w o -p rze m y s lo w e  w  poszuk iw aniu  no­
w y c h . ry n k ó w  zb y tu  są ży w o  zain teresow ane w  
pozyskan iu  ry n k u  rosyjskiego, k tó ry  ostatnio stal 
się przed m io tem  usilnych zab ieg ó w  ze strony N ie ­
miec, C zechosłow acji, A n g lji i W ło c h . I  dlatego, 
dbając o ro zszerzen ie  s fery  naszych w p ły w ó w  
gospodarczych c zyn n ik i m iarodajne ja k  to w id ać  
ze s łó w  M n . K iedron ia, w yp o w ie d z ia n y c h  w  B ia ­
łym sto ku  p o s ta w iły  na porządku dziennym  spra­
w ę  z a w a rc ia  tra k ta tu  handlow ego z  Rosją, tem - 
bardzie j, że z te re n ó w  rosyjskich polski p rzem ys ł 
czerpać m oże różne potrzebne mu surow ce i pro­
d ukty . S p ra w a  ta jest za tem  dla nas bardzo  ak tu ­
alna ‘i n iepo w inniśm y dopuścić do tego, a b y  inne 
k ra je  nas w  ty m  k ierunku  w y p rz e d z iły .

T R A K T A T  H A N D L O W Y  P O L S K I Z  N IE M C A -  
M I 1 C Z E C H O S Ł O W A C J Ą . W  Izb ie  hand low ej i 
p rze m y s ło w e j w e  L w o w ie  o d b y ła  się ankieta  w  
spraw ie  postu latów  tu t. handlu i p rzem ys łu  od ­
nośnie do tra k ta tó w  h and low ych  z  N iem cam i i 
C zechosłow acją . W  ankiecie, k tó re j p rze w o d n ic zy ł 
w icep rez . Iz b y  p. T ho n  w z ię li u d z ia ł rep rezen tan ­
ci najpo w ażn ie jszych  g a łę z i handlu i  p rzem ysłu . 
D yskusję  za g a ił d y r . T en n er, poczem  ro zw in ę ła  
się szczeg ó ło w a dyskusja, podczas k tó re j została  
ró w n ież  om ów jona konieczność w p ro w a d ze n ia  e- 
skontu w eks li zao p atrzo n ych  ż y re m  firm  handlo­
w y c h  k ra ju  trak ta to w e g o . P o za tem  w ysunię to  
szereg postu la tów  n a tu ry  specjalnej, ja k  u ła tw ie ń  
p aszp o rto w ych  itp. C elem  ustalenia w  ciągu dal­
szym  postu latów  poszczególnych g a łęz i handlu i 
p rzem ys łu  z w o ła  Izb a  h an d lo w a i p rze m y s ło w a  
w  czasie n a jb liższym  szereg ank ie t z rep rezen tan ­
tam i każdej z tych  g ałęz i.

K R O N I K A  ZAGRANICZNA
P O L S K IE  S P R A W Y  E K S P O R T O W E . Jak się

do w iad u jem y, Izb a  hand low a w  H am burgu w y d a ­
ła  przep isy  obow iązu jące w  państw ach P o łudn io ­
w e j A m e ry k i, odnośnie do fak tu r, ś w iad ec tw  po­
chodzenia, konosam entów  itp . Z a in tereso w an e sfe­
r y  m ogą zaznajam iać się z treścią  tych  p rzep isó w  
w e  wsizystkich Izbach  h an d lo w o -p rze m y s ło w y c h  
w  Polsce,

G rec ja  w y k a z u je  w ie lk ie  zap o trzeb o w an ie  tua 
w szelk iego  rodzaju  skó ry  w y p ra w rie . Iz b a  handlo­
w a  g recka  w  G ałacu  (R um unja ) zaw iad am ia , że 
p rzy jm u je  o fe rty  z podani -m cen w  dolarach, frain- 
co Ś n iatyn  lub G dańsk, pod adiresem C ham bre dc 
C om m erce helienique, G a la tz , R ue D om neasca 77, 
R eum anie.

W Y N IK I  T A R G Ó W  J E S IE N N Y C H  W  P R A ­
D Z E , k tó re  o d b y ły  się w  czasie od 21 do 28-go  
w rześn ia  są bardzo  zadaw aln ia jące . L ic zb a  w y ­
s ta w c ó w  w y n o s iła  ogóilem 2100, z  czego 200 b y ło  
z zag ra n icy . O b ro ty  tegoroczne b y ły  na jw iększe  
od ch w ili o tw a rc ia  T a rg ó w  w  P ra d ze . N a jw ię k ­
sze o b ro ty  osiągnął p rze m y s ł m e ta lo w y  zw ła s zc za  
w  zakres ie  m aszyn ro ln iczych , k tó re  sprzedano do 
Jugosław ii, W ę g ie r i p ań s tw  ba łtyck ich . Znaczne  
ilości p o rce lany sprzedano do A nglji. Instrum enta  
m uzyczne i fo rtep ian y  zn a la z iy  liczn ych  n a b y w ­

có w  w  A m eryce . S łabsze natom iast o b ro ty  u z y ­
skał p rze m y s ł p a p ie ro w y . W ś ró d  zw ied za jących  
najliczniej b y li rep re ze n to w a n i kupcy austriaccy, 
w ęg ie rs c y  i . n iem ieccy, tran sakc ji dokonali m ię­
d zy  innym i ku p c y  z  R osji, F ra n c ji, H iszp an ji, G re* 
cji, A nglji, k ra jó w  b a łty c k ic h  i S t. Z jednoczonych-

F U Z J A  B A N K Ó W  C Z E C H O  -  S Ł O W A C K IC H -  
C zeski B an k  E s k o rto w y  i  M o ra w s k i B a n k  Eskon- 
lo w y  z w o ła ły  w a ln e  zebran ia , celem  uchw alen ia  
fu z ji z m ocą w s te c zn ą  od 1 s tyczn ia  1924. Z a  5 ak ­
cy j M o ra w s k ie g o  Baniku E skontow ego  o trzy m a ją  
aikcjonarjrrsze 7 a k cy j C zeskiego  B an ku  E s k o rto ­
w ego. C zeski B an k  E s k o n to w y  w s k u te k  fu z ji z y ­
ska 10 filij na M o ra w a c h  i Ś ląsku.

R O Z D Z IA Ł  P O Ż Y C Z K I D L A  N IE M IE C . Z  po­
ż y c z k i d la  N iem iec w  k w o c ie  800 m ilja rd ó w  ma  
zasu b sk ryb o w ać A ng lia  10, F ra n c ja  i  S zw a jc a ria  
po 3, S zw ec ja , W io c h y  i B<;lgja po 1.5 m iljo n ó w  
fu n tów .

Z A Ł O Ż E N IE  P R Z E D S IĘ B IO R S T W A  S O W IE ­
C K IE G O  D L A  S P R Z E D A Ż Y  P R O D U K T Ó W  N A ­
F T O W Y C H  W  A N G L J I. S o w ie c k i S y n d y k a t naf­
to w y  i angielskie T -s tw o  A kcy jn e  „A rko s“  z a ło ­
ż y ły  w  Lon d yn ie  p ry w a tn e  p rzed s ięb io rs tw o  pod 
firm ą  ..Russian O 1.1’. P roducts  L im ite d "  z kap ita łem  
za k ła d o w y m  60 tys. fu n tó w . T -s tw o  posiada w y ­
łączne zastępstw o  dla sp rzed aży  sow ieckich p ro ­
d u k tó w  n a fto w ych  w  A nglji, Ir la n d ji i  w yspach  
p rzy b rze żn y c h .

D R Z E W O  D L A  J A P O N J I. , H o lz m a rk t“ w  K ró ­
le w c u  podaje, że jedna z w ie lk ic h  firm  leśnych  
w  C zech o sło w acji o trz y m a ła  obstalunek na dosta­
w ę  500.000 jp tr . siześciennych ta rteg o  m ate rja lu  
m iękkich  g a tu n kó w  d rze w a  dla Japonji dla ce lów  
o d b u d o w y  d om ów  m ieszkalnych uszkodzonych w  
czasie ostatniego trzęsienia  z iem i.

GIEŁDA LWOWSKA
L w ó w , 7 paźd z ie rn ika . B an k  H ip o teczn y  0.64, 

B an k P rz e m y s ło w y  0.41, B ro w a ry  7.30, C hodo­
ró w  5.35, C h y b i 7.15, Ć m ie ló w  0.61, N itra t  0.49, 
O jkos 2.40, T e z e t 0.31, R a k s za w a  2.50, Sodę pota­
sow e 4.00.

Giełda poznańska
Poznań, 7 p aździern ika . B . K w ile c k i P o toc. 4.25, 

B an k  P rz e m y s ło w c ó w  4.35, B y d g . Faber. M y d e ł
1.50, C egielski 0.60— 0.55, G oplana 3.25, W y tw ó r .  
C hem iczna 0..40, C . H a rtw ig  0.7Ó Hotrzfeld V ic to - 
rius 5.10— 5.00, P iechcin 4.50, P łó tn o  0.40, U n ja  
7.25.

Giełda wiedeńska
W ied eń , 7 p aździern ika . W  tys . Miraźaiica 27.5—

28.5, Tepege 4 7 .!— 48, A pollo  510, K a rp a ty  120, 
Fanto  180, G a lic ja  1150 Schodnica 185, Lum en 6.8, 
N afta  178, Kol. L w ó w -C z e rn io w c e  103, B an k  M a ­
łopolski 4.5, B ro w . L w o w s k ie  102, Poirtl. C em ent 
300, Skoda 1272.

Zloty w dniu 7 października 1924
G dańsk z ło ty  107.90— 108.45, p rzek az  na W a r -  

sizawę 107.7.3— 108.27, B erlin  p rzek az  na W a rs z a ­
w ę  7 9 .8 4 - 81.46, p rze k a z  na K a to w ice  79.89— 81.51, 
Lo n d yn  p rzekaz n a  W a rs z a w ę  23.25, N o w y  J ° rk  
prtoekaz na W a rs z a w ę  19.25, R y g a  prziekaz na 
W a rs z a w ę  102, B u kareszt p rzek az  na W a rs z a w ę  
37, C ze m io w c e  p rzek az  na W ars izaw ę  37.25, P ra ­
ga z ło ty  651— 057, p rzek az  na W a rs z a w ę  6 5 2 .7 5 - '
658.75, W ie d e ń  z lo ty  13620, p rze k a z  na W arszaW 2  
1 3 5 7 0 -1 3 6 7 0 .

L U ffR A S
ryjna, SZKŁA szlifowane, 
poleca tanio wytwórnia lu­
ster: Bracia Kalmus, Kra­
ków, ulica Starowiślna 69. 

Tel. 2152.

Żądać wszędzie
Kurjera

W i e c z o r n e g o

Konfekcja damska i dziecięca
pod firmą:

Lotti K ora l, K ra k ó w , ul. G ro d z k a  9,
poleca na sezon obecny: płaszcze dziewczęce i chłopięce, 

sweatri’, czapki, szale, kamasze, wyroby pończoszkowe, 

oraz suknie damskie. Wykonanie pierwszorzędne. Zamó­

wienia w 2t godzinach. 1068

BIE ■ SB
11 Najtańsze i r ó r it o  z a k u jo n a l!  B

HANDEL
TOWARO# KOLONIALNYCH I DELIKATESÓW

FRANCISZEK PAWŁOWSKI
KRAKÓW, ULICA SZEWSKA L. 27.
Poleca wódki, likiery, koniaki, wina, owoce, kawy, 
herbaty, kakao oryg. holend., czekolady, cukry i t. d. 

Codziennie świeże masło deserowe.
B
S IS

„ D s R B Y "  taśm y do m aszyn do p isan ia  
„ S & I E R B Y ”  k a lka  m aszyn o w a 1128
„ D E R B Y "  k a lk a  o łó w k o w a , >
Generalne zastępstwo i składy komisowe na Polskę:

Fabryczny s k ła d  papieru
K IL B E R T  i E IS E N S T E IN
w K ra k o a ia , ul. śar. Marka L. 23.

Spółka Inżynierska
Dli IMzefi Miaoicządi i iMtroMicziiiidi

Inżynierowie SCriONFŁLO i BiNOEK 
Kraków, Gertrudy 23. — Tei. 1 0 9 7 .
Dostarcza ze składu : Motory elektryczna, dynamoma- 
szyny na w szelk ie napięcia, siln iki ropne, obrabiarki 
drzew a. —  Urządza oświetlania w ill, fabryk, m iast etc. 
Chłodnia Fabryki lodu

Cegielnie S tacje pomp

Kompletne urządzania do wyrobu żwiru.

RADJ0TELEF0NJA
AMATORSKA

Katalog książek i czasopism polskich i zagra­
nicznych o radjotelefonji amatorskiej wysyła

BEZPŁATNIE

roia!).E.fneiiIeinii
Kraków, Rynek 17.

P o s zu k u je m y  zaufanych

iitii
za  s ta łą  p en s ją

Z g ło sze n ia  do A d m in is tra c ji .K u r je r a  W ieczo r 
n e g o “ u lica  B a to reg o  10.
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Kraków, dnia 8 października 1924

A K C J E Trausakeje w zło<ych

d z iś

0-45

7 00 
0-3t5 
3 00

7/X.

0 42 -0-45 
038

-0-12o- l i -  
o n

038

9'60-9'80 
0-62
0-73—0-75

17-2017-00'
4-40
3-50—3-60
0'38

0-90

0-60-0*62

Przemysłowy . . .
“ank Małopolski . . . .
“ank Hipoteczny . . . .
^ ‘emski Bauii Kredyt. . .
^owszaclmy Bauk KiedyL 
“ uuk Zw. iSpółeii Zarób.
•Tohan-............................
»fehate“ ........................
»Pharma“
jPolski Glob* . . . . .  
żegluga Polska . . . .  0‘18
Zieleniewski................ .... y-75
Cegielski, Poznań . .  . 0‘67—0'68
»Trzeoinia“, . . . . . .
»Pocisk“ • » . . . « • •
Warsz. Parowozy . . . .  0"37
Aucomotor.................... ....
" ó r k a ................................  17.25
w ie rsza ............................  4-40
*® p eg e ............................  3-40—3-45
polska Nafta . . . . . .

©z©t • • • • • • • • •
•Pokucie* .  . 0-35

W. ."Miemojowski . . .

Sjru8 • • •  - • . •  • • •
■Huszcze Trzebinia . . .

..................................
jUektr. Siersza . . . .
Porcelana Ćmielów . . .
»Krakus“ . . . . . . .  0-85
Chodorów ........................  540
Chybie . . . . . . . .  ''10
A. Piasecki................

K ra k ó w , 8 p aźd z ie rn ika . N a dzis ie jszą g ie łd ę  
• 'fz y b y ło  12 d ysp onentów  g ie łd o w ych , ko m isarz  
G iełdy i dw óch sprawom d a w c ó w  g ie łd o w ych . N ic  
p iw n e g o , że tak ie  szczupłe grono zro b iło  ty lk o  
kilkanaście tramzaikcyj.

W  egzotach ani jednej tran zakc ji. Zn iko m a ilość  
^ a a izakc y j w  d ew iza c h  po  ikiursach u trzy m a n y c h , 
^ n iżk o w o  W ie d e ń  i K o ro n y  czeskie .

E G Z O T Y .
Ja w o rzn o  drobne 17.75 (p ła c ą ); 100 - tk ł 14.50 

(p łacą). N o b e l 1.65 (p łac ą ). Len  0.48 (p ła c ą ), 0.52 
(to w a r).

W A L U T Y  I  D E W IZ Y .
W a l u t y :  D o la ry  5.19. K o ro n y  czeskie 15.53. 
D e w i z y :  N o w y  Y o rk  5.19*/i 

l ^ f y i  27.60. P ra g a  15.60. S z w a jc a r ia  100. W ie d e ń  
M ed jo ia n  23.10.

G IE Ł D A  W A R S ZA W S K A
W a rs z a w a , 8 p aźd z ie rn ika . —  B an k  D y s k o n to ­

w y  5.80, B a n k  H a n d lo w y  7.— , C h o d o ró w  5.55, 
W a rs z a w s k i C u k ie r 4.70, W a rs z . T O w . K opalń  W ę -  
Sla 4— 3 3 5 , M o d rze jó w  5.70, O s tro w ie c k ie  8.10, 
p a ro w o z y  0 3 8 , S ta rac h o w ic e  3.05, Z a w ie rc ie  35 i 
jedna c z w a rta , Ż y ra rd ó w  II em . 19 i p ó ł, P o lska  
N aita  0.40, N obel 1.70, S p iry tu s  2.65.

W a r s z a w s k o  g i e ł d o  p i e n i ę ż n a
W a rs z a w a , 8 p aźd z iern ika . —  W a lu ty :  D ° ia ry  

5-18 j p ó ł.
C ze k i: L o n d y n  23.17— 23.12 I pó ł, N o w y  Jo rk  

*•18 i p ó ł, B e lg ja  24.92 i p ó l, H o lan d ja  203.25—  
*01.25, P a ry ż  2 7 2 0 , P ra g a  15.50, S z w a jc a r ia  99.60 
'■'■99.65, W ie d e ń  7 3 7 — 7 3 2  i p ó l, W ło c h y  22.60.
^  M iljo n ó w k a  0.65— 0.68, B o n y  z ło te  0.81— 0.90, 

°ż y c z k a  z ło ta  5.50— 5.70, P o ż y c z k  d o la ro w a  
^.30— 3 3 2 .

o z i s t d s z a  g i e ł d o  w  l u n i d i n
Z u ry c h , 8 p aźd z ie rn ika . H o lan d ja  203.10. N o w y  

«®rk 521.50. L o n d yn  2 3 3 9 . P a ry ż  27,27. M ed jo la n  
- 7 0 .  P ra g a  15.57,5. B udapeszt 68. B u k a re s z t 2 3 2 .  
B elgrad  7 .5 2 3 . S o ija  3 3 2 . W ie d e ń  73*/..

Podróż Zeppelina III.
do A m eryki

Z  B erlin a  donoszą: W i e k  firm  niem ieckich po­
jo n o  w iło  zu ży tk o w a ć  pod róż statku pow ietrznego- 

eDeliin z  E u ro p y  do A m e ry k i d la oetów re k la -  
ow ych. U rzą d  p o c z to w y  w  Friedrichshafen , k tó -  

P rzy jm u je  lis ty  i p o sy łk i na pocztę p o w ie trzn ą  
d o sło w n ie  za w a lo n y  korespondencją, k tó re j 

p rze k ro c z y ła  300 kg . c zy li ładunek poczto -
V  i  k tó ry  zabiera. Zepellin . K orespondencja p rze ­
łyki 6 s^ a d a  się z Próbek to w a ro w y c h , lis tó w  
^  ziarn ow anych , o k ó ln ik ó w , o fert i tp . R ó w n ie ż  
du 6d fila te lis tó w  za p a n o w ało  o żyw ien i©  z p o w o -  
z odlo ty Zepe llina. Z a rzą d  p o c zty  w y d a ł znaczki 
k ^ pisem : „ P ie rw s z a  p o w ie trzn a  poczta m ięd zy  
\Vjp?Pą a A m e ry k ą  za pośrednictw em  Zepe lium ". 
>:'e V fila te lis tó w , ja k  p rzyp u szcza ją  podaje fik c y j-  

y  na lłs tach ’ a b y  ^ ź n io j  zw ró co n o  im  li- 
WBrf e. stem plem  p o c z ty  n o w o jo rsk ie j oo z w ię k s z y  

°ść zn aczkó w .

OSTATNIE TELEGRAM Y
W ojew odow ie kresow i otrzym ała

a s y s t a  w o j s k o w a
Rozszerzenie kom petencji sc r^ ra ló w  Jcnuszs£tfsa I O lszew skiego

W a rs z a w a . (T e l. w ił.) W  m yśl w c zo ra js zy c h  li­
ch w a 1 ra d y  m in is tró w  w o je w o d o w ie  genera ł Janu- 
szajtis i genera ł O ls ze w s k i dzisiaj jeszcze m ają  o - 
trzy m a ć  ro zp orządzenie  o p rzys łu g u jących  im  
kom petencjach. Jak się d ow iad u jem y kom petencje  
te rozszerzone zo s ta ły  w  stosunku do innych w o ­
je w o d ó w  w  ty m  sensie, że w o je w o d o w ie  k re s o w i 
o trz y m a ją  sta łą  asystę w o jsko w ą , k tó re j u ż y w a ć

m ogą do zabezpieczen ia porządku  publicznego. A - 
systa ta  będzie się sk łada ła  z potrzebnej ilości od­
d z ia łó w  w o js k o w y c h  w y d z ie lo n y c h  z  korpusu d a­
nego o kręgu . O d d z ia ty  te będą pod lega ły  ro zka zo m  
w o je w o d ó w  za  w y ją tk ie m  w y s zko len ia  w ojskoiw e- 
go, k tó re  nadal podlegać będzie zarząd zen io m  k o ­
m endanta korpusu.

Werbunek sowiecki w Polsce
Agenci sow jetcy werbowali ochotników do band dywersyjnych

Warszaw'a*. (T e l. w ł.)  D ochodzenia p row adzone  
w  sp raw ie  dokonanych w  ostatnich czasach napa­
d ó w  d y w e rs y jn y c h  n a  szereg m iejscow ości p o g ra ­
n icznych, n a p ro w a d z iły  w ła d z e  bezp ieczeństw a na 
trop  organizacji, k tó ra  u p ra w ia ła  ta jn y  w erb u n ek  
w  Polsce w śró d  ludności pogranicznej, pozysku jąc  
zw ła s z c z a  ocho tn ików  do band d y w e rs y jn y c h  o r­
gan izo w an ych  na te ry to rju m  R osji So w ieckie j. —

O k a za ło  się, że w  celach w e rb u n k o w y c h  p rz y b y li 
do P o lsk i specjalni w y s ła n n ic y  ze Sm oleńska, ro z ­
p o rzą d za ją c y  znacznem i k w o ta m i pieniężnem i. —  
Stąd  w łaśn ie  pochodzi, że w ie lu  are szto w an ych  
b a n d y tó w  posiadało leg itym acje  św iadczące o ich  
p izynależn ośC i do o b y w a te ls tw a  polskiego. W  
z w ią z k u  z tą  ca łą  akcją  a re s zto w a n y  zosta ł n ie jak i 
D o ro s te k  i S ie tk ie w ic z , jako  agenci sow ieccy .

Dziś oczekiwany lest upadek rządu
M a c  D o n a l d a

Lo n d yn . (A W ). S tro n n ic tw o  P ra c y  jedno m yśl­
nie oczekuje upadku rząd u  w  środę podctzas g ło ­
sow an ia  nad w nioskiem  k o n s e rw a ty s tó w  o ro zp o­
częcie dochodzeń p rze c iw k o  generalnem u p ro ku ­
ra to ro w i. D zien n ik i donoszą, że  rząd  pragnie tego  
g łoso w an ia , g d y ż  uznaje chw ilę  obecną za m o­
m ent po m yśln y  do rozpisania n o w ych  w y b o ró w .

W n io sek  lib e ra łó w  z pow odu nieufności zarząd u  
nie został dotąd cofn ięty . „ D a ily  H e ra ld 11 organ  
stronn ictw a p ra c y  pisze; O rg a ti s tronn ictw a P r a ­
cy  będzie w a lc z y ć  o siebie i sw ój rząd , k tó ry  
2najdzie poparcie z v s trony całego ruchu ro b o tn i- 
cze g a

Sprawa zwaSniania ze służby
konduktorów narodowości ukraińskiej

W a rs z a w a . (P A T .)  W  odpow iedzi na in terpela­
cję posła Serg jusza K ozickiego i to w . w  sp raw ie  
zw a ln ia n ia  k o n d u k to ró w  narodow ości ukra ińskie j 
w  D y re k c ji ko le jo w e j L w o w s k ie j p. m in is ter kolei 
p rze s ła ł na ręce p. m a rs za łk a  sejmu pismo z nastę- 
puiącem  w yjaśn ien iem :

Ze w zg lęd u  na nadm iar personelu ko le jow ego  
w ogóle , a zm niejszen ie się ruchu na p rzes trzen i 
L w ó w -Z d o d b u n ó w  w  szczególności za rząd zo n o  ni. 
in. w  Zd o łb u n o w ie  redukcję p ra c o w n ik ó w  tej k a ­
tego rii. Jak z  tego w y n ik a , narodow ość zw o ln io ­
nych  ko n d u kto ró w  nie m ia ła  najm niejszego w p ły ­
w u  na ich redukcję, czego dow odem  jest fa k t, że 
na linjach m ałopolskich  Zwolniono szereg p ra c o w ­
n ik ó w  narodow ości polskiej o najlepszych k w a lif i­
kacjach . Z a rzu t za tem  b raku  to le ran c ji n aro d o w o ­
ściow ej o ra z  p o g w ałcen ie  ko n sty tu c ji jest z g run­
tu b ezpod staw ny podobnie ja k  za rzu t w y rzu c e n ia  
odnośnych p ra c o w n ik ó w  „na b ru k “ skoro w  rz e ­
czyw is tośc i o trz y m a li oni zaopatrzen ie  e m e ry ta l­
ne. C o  w ięce j trzy m a n o  ich na służbie, pom im o ich 
zbędności, do czasu u zyskan ia  o b y w a te ls tw a  pol­
skiego, a to celem  u m o żliw ien ia  p rzy zn a n ia  im c- 
m e ry tu ry , k tó re j jako  o b c o k ra jo w c y  nie m ogliby  
o trzy m a ć .

Wyjazd p. Tannenbsuma do
W a rs z a w a . (T e l. w ł.)  D y re k to r  departam en tu  

handlu zagranicznego w  M in is te rju m  p rze m y s łu  i 
handlu p. Tenn enbaum  w y je c h a ł ponow nie do P a ­
ry ż a  w  celu p ro w ad zen ia  dalszych  ro k o w a ń  o re ­
w iz ję  tra k ta tu  hand low ego polsko-francuskiego.

Akademicy warszawscy prze­
ciw min. Miklaszewskiemu
W a rs z a w a . (T e l. w ił.) Ju tro  dnia 9 bm. akad em i­

cy  w szys tk ich  z a k ła d ó w  naukow ych* w a rs za w s k ic h  
u rząd za ją  w^ece w  sp raw ie  p o d w y ż k i czesnego. 
W ie c e  te będą jednocześnie protestem  p rze c iw k o  
ośw iadczeniu  m in is tra  M ik laszew sk ieg o , że g d y ­
by to b y ło  w  jego m ocy to czesne b y ło b y  jeszcze  
w y żs ze .

Plaga przemytnictwa w Eiionji
Z  R e w ia  donoszą: P la g a  p rze m y tn ic tw a  w  Esto­

nii ro zw in ę ła  się do tego stopnia, że p rze m y tn ic y  
m ają  ju ż  sporą flo ty lę , k tó ra  p rze c iw s ta w ia  się 
n a w e t polic ji, a w spom agana p rzez re z e rw y  lądo-

I w e , w y d a je  policji fo rm alne b itw y . P o lic ja  ro zp o- 
' czę la  energiczną w a lk ę  z p rze m y tn ic tw e m . W y n i-  
i k ie m  ze s trony w ła d z  a re szto w an ie  w ie lu  p rze -  
| .m ytn ików .

PO ZAPimiCCHl KRONIKI
K O M U N IK A T  IZ B Y  S K A R B O W E J . W y m ia r  

państw , podatku p rze m y s ło w e g o  (od obrotu) za  I. 
półrocze 1924 jest p rzed m io tem  licznych  zażaleń . 
K w es tja  ta  b y ła  p rzed m io tem  konferencji P re z y -  
djum  Iz b y  H a n d lo w e j i P rz e m y s ło w e j z  P rezesem  
Iz b y  S k a rb o w e j. P reze s  Iz b y  s karb o w e j, ro zp a ­
tr z y w s z y  p rzed staw ione m o m en ty  i ko rzy s ta ją c  z 
upow ażnien ia  M in is te rs tw a  S k a rb u , polec ił p rzed e­
w s zy s tk ie m  w s trzy m a ć  egzekucję w y m ierzo n eg o  
podatku a następnie z w o ła ć  n atych m iast kom isje  
szacunkow e i to  p rz y  w sp ó łu d z ia le  rz e c zo zn a w ­
có w , celem  ro zp atrzen ia  o d w o ła ń  i sprostow ania o - 
b ro tó w . R ze c zo zn a w c y  p o w o ła m  będą dla k a żd e ­
go zaw o d u  z osobna z lic zb y  osób, p rzed s taw io ­
nych p rzez  Izb ę  H a n d lo w ą  i P rz e m y s ło w ą  a zg ło ­
szonych tam że p rzez o rgan izac je  i zrzeszen ia  z a ­
w o d o w e . Kom isje m ają  u ko ń czyć  czynności do dni 
10-ciu, od u p ły w u  term in u  rekursow eg o . E k ze k u -  
cja nie będzie w d ro żo n ą , dopóki kom isje szacunko­
w e  nie ukończą sw ych  czynności. W niesione od ­
w o ła n ia  będą później p rzez  kom isje szacunkow e  
jeszcze raz  dokładnie badane, a to  p rzy  sposobno­
ści p rzed k ład an ia  ich kom is ji o d w o ła w c ze j. P o ­
w y ż s z e  zarząd zen ia  prezesa Iz b y  skarb o w ej po­
w in n y  w p ły n ą ć  uspakająco na p ła tn ikó w , ponie­
w a ż  dają one g w aran c ję , że w sze lk ie  w y p a d k i po­
k rz y w d z e n ia  zostaną usunięte.

(d) S P R A W A  Z A T A R G U  M IĘ D Z Y  M IS T R Z A M I  
A  C Z E L A D N IK A M I P IE K A R S K IM I.  M a g is tra t o -

g łasza  następujący kom u nikat: W  dniu 6 p a źd z ie r­
n ika  1924 ro ku  o d b y ła  się w  m agistracie  pod p rze ­
w o d n ic tw em  w icep rez . W ie lg u sa  a p rz y  w s p ó ł­
udziale w o je w ó d z tw a  w  osobie ra d c y  w o je w . N o r  
w ick ieg o  konferencja z m is trzam i i cze ladn ikam i 
p iekarsk im i celem  uzgodnienia żądań cze lad n ikó w  
piekarskich , dom agających się w y n a g ro d zen ia  a -  
ko rd o w eg o  ty lk o  tygo dn iow ego . —  M is trze  pie­
k a rs c y  sp rzec iw ili się s tan o w czo  p rzy zn a n ia  cze­
ladnikom  p iekarskm i tyg o d n io w eg o  w y n a g ro d ze ­
nia, tłu m acząc  się, że p łacą tego ro d za ju  spow odu­
je p o d w y żk ę  cen p ie c zy w a , a nadto znaczna część  
p iekarń  m nie jszych nie b y ła b y  w  m ożności za ­
trudniać cze lad n ikó w  p iekarsk ich . —  W  toku d y ­
skusji w ygoniła się m yś l p o d w yższen ia  p łac cze la ­
d n ikó w  piekarskich  w ed le  stopy funkcjonariuszom  
p ań s tw o w ej p rzyzn a n e j. W  te j k w e s tji m istrze  p ie ­
karscy  zastrzeg li sobie d ecyzję  w a ln eg o  zg ro m a­
dzenia i w  ty m  celu p e rtra k c je  odłożono do p rz y ­
szłego tygodnia.

D o  kom u nikatu  po w yższeg o  n a leży  dodać, iż  
czeladn icy  p iekarscy  nie godzą się na o fia ro w an ą  
p o d w y żk ę  p łac  —  lecz nadal żądają  „ ty g o d n ió w k i14.

P O Ż E G N A N IE  P E D A G O G A . Z  d y re k c ji 7 - k l a ­
sow ej s z k o ły  im . J. M a te jk i w  Po d g ó rzu  kom u ni­
ku ją  nam : D n ia  19 b. m. o godzin ie  9 rano odbę­
dzie  się w  szkołę im . J. M a te jk i u ro czyste  poże­
gnanie d y re k to ra  tej s zk o ły  p. S ta n is ła w a  B ra o -  
styńskiego, przechodzącego w  s ta ły  stan spoczyn­
ku . B y li uczn iow ie , o ra z  rodzice d z ia tw y , uczęsz­
cza jące j do te j szko ły , chcący wzdąć udzia ł w  po­
w y ż s z e j u roczystości, zechcą zg łos ić  sw e uczest-
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PAR F U  M E R  i E —  PA R IS
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Z A K Ł A D  
TECH. UEMiYSKCZNY
K. Tombfi^skiego
U LK A  WłlSiK-ft 4 , U. p .

A r t y k u ły  g o s p o d a rc z e

aa

„ 2 & L A 2 0
i r 4 o r j a n s x a  2 4

poleca narzędzia rzemieślnicze, 
naczynia i maszyny kuchenna.

T
omasz M ężyk, Handel nia- 
terjałów, Skiad farb, la­

kierów, pokostu, nafty, ben­
zyny, olej i maszynowych i t.p. 

Kraków, Pl. Szczepański L. 8.

s k ł a d  f a b r y c z n y  
pasiy do obuwia i podłóg

M .SIEKO .Tw INSKA
Kraków, ulica Sienna I. 12.

iii tfuuiLiiL i liilitZE&iiil,
BSZUUIOIIA i ABMTiiKY VV0jH£

poleca 
Kraków, Zwierzyniec­
ka 23, Tel. 43—94.U.

S
zczotki do zamszu, wszel­
kie towary szczolkarskie, 

pędzle, artyauły domowo- 
gospodarcze, lakiery angiel­
skie, poleca najtaniej M, J. 
Berger, Kraków, P lac Szcze­
pański i. 9.

fcSiżuierja

fcSrylanty, periy, z ło to  
i u iżuiarję

kupuje i sprzedaje firma

F M  1 HiTltSHtil
Kranów, Uiisa Grotuita

Biżuterję, zioło 1 srebro
najtaniej zakupić można

J .  K t t t i K t t B M J M
K r a k ó w , u l ic a  i i r u u ź k a  3 2 .

SPÓŁKA ZŁU i KICZA
W  KRAKOWIE, UL. r.AJ5Ka  4.

Kupuje używane sztuczne zę­
b y , płaci pumą wartość. lJrz> j- 
muje na zamówienia pier­
ścionki ślubne począwszy od 
10 zł. para, pierścionki zarę­
czynowe od 15 zł. Wykona­

nie pierwszorzędne.

Delikatesy

K o n s e r w y  r y D n e
f»br. M»x et. Lilek. konserwy owocowe  
i jarzynowe tabr, Dagcmt*, margaryna 
fabr. ,Amadtta, herbata i kakao ho- 
lend. *Danex", poleca reprezentant
K. Wróblewski, Kraków, ulica 
Sobieskiego L. I .  Telefon 114ó.

Dywany

fetajtańsze źródła zakupu Uy- 
** wanów perskich tylko we 
firmie Lewkowicz i Juran, Urodź- 
ka 39,

Wełnę kilimową, oraz kilimy 
sprzedaje najtaniej firma

K r ó l  i  y o i e z a i
Kraków, Jagieiicnska L. 9.

— Ulgi w płaceniu. —

K i l im y  g o t o w e
i  na zamówienia, także na 
raty, poleca: Wytwórnia k ili­
mów „Ostoja", Kraków, S iem i­
radzkiego u .

Futra

F
utra we wielkim wyborze, 
oraz pracownia Kuśnierska 

M. Mond, Kraków, Rynek gł. n .

K u te r  największy wybór w do- 
* borowym gatunku po nis­

kich cenach poleca firma;

Kraków, ulica 
Tel. 3464.

Szewska
Te!.

L. 12 
3464.

P
racownia i Skład futor Ta­

deusza Sierpińskiego, Kra­
ków, Florj-ińska 32.

C k ła d  fu te r i Pracownia ku- 
** śnierska H. Fink, Rynek 12,
w podwórzu. Poleca po ce­
nach konkurencyjnych futra, 
szale, lisy i t. p.

N a k ła d  i pracownia kuśnierska 
*“  P aw eł Halpern. Grodzka 42,
w podwórzu, poleca po naj­
tańszych cenach płaszcze se- 
lskinowe, raglany futrzane, 
lisy i szale.

Z
akład

Ziembińskiego,
kuśnierski S tan isław a  

ul. Koperni­
ka I. 6 , wykonuje po zniżo­
nych cenach wszelkie roboty 
w zakres kuśnierstwa wcho­
dzące, na czas i bardzo sta­
rannie.

po przystępnych 
cenach poleca :FUTrtA 

i*S„ R O T B L U M
K ra k ó w , F lo r ia ń s k a  3 .

f u t o a :
na sezon zi­
mo wy poleca

G .  R f E S E R
ulica M ikoła jska 4. M a ły  Rynek.

Pierwszorzędny magazyn fu ter

A .  J A C H i M S K I
K r a k ó w ,  G r o d z k a  1 4 - 1 6
Dla P. T. Urzęduików pań- 
=;= stwowych na raty. =

Galanierja

K O S Z U L E  j e D W A B N E
w wielkim wyborze poleca 
magazyn nowości dla panów

BRACI LAtiDWiSTH
Kraków, ulica Grodzka 46.

C k ła d  bielizny i płócien pod 

firmą F. Bałabuszynski, Kra­
ków, Szowska 10.

i l i u p A  i H i
w  wielkim wyborze poleca lirma

M . P ie t r o ń  i S*2™i5 
araków, Karmelicka L.12.

ka bielizny I frykotarzy  
S. A. Kraków-Podgóiza, ui. 

Dąbrowskiego I. 16, Tel. 4419. 
Poleca swe znane z dobroci 
wyroby. _________

B IE L IZ N Ę  M Ę S K Ą
białą i kolorową poleca

£ O M A N  S Z C Z E R B A
(HAKÓW , UL. FLORJAŃRKA 40

obok Hotelu Polskiego. :.

M A G A ZY N  N O W O ŚC I

H. W f c S T R E I C H
u lic a  L ub ic z  L. 3.

Poleca kapelusze, bieliznę, 
pończochy, skarpetki, krawa­
ty, Pijamy i przybory po 

dróżne i toaletowe.

Bieliznę damską, męską, kra­
w aty, pończochy, s k a ip e u l, try - 
kotarze oraz w szelką ga lanterję

najtaniej M . K R U L  
KRAKÓW, ULICA DŁUGA L. 10.

B IE L IZ N Ę , KAPELUSZE, 
POŃCZOCHY, KRAW ATKI

i t  p. po cenach konkuren­
cyjnych poleca

„Magazyn Nowości"
Kraków, S ławkow ska 23.

Herbata
{Je rb a ta  Bracia K . &  C. Po- 
* * powy. — Reprezentacja 
i skład hurtowny na Malo- 
p  >lskę i Kresy T . Cleśiińskl 
i Ska, Kraków, Florjcńyka 14, 
Telefon 117.

Kapelusze

p rzy je zd n e  modniarki kupuj- 
'  cie kapelusze filcowe i we- 
lurowe tylko w FABRYCE 
J. Grossa, Dtetlowska L. 7, lub 
biuro Stradom 27 . Dla przejez­
dnych fasonuje w 12 godz

Konfekcja 
damska i męska

i lb r a n la  m ę s k ie  i  d z ie c in n e  

oraz raglany poleca W ohl- 
muth i Rubin, Grodzica 61, vis
a vis kościoła ewangelickiego.

( (b ra n ia  męskie i dziecinne 
oraz wielki wybór ragla- 

nów po cenach zniżonych 
poleca Dom konfekcyjny, ulica  
Grodzka 26.
gdia raty ubrania trakowe, 
■" smokingowe, marynarko­
we, płaszcze, kostjumy dam­
skie, według miary z własnej 
lub dostarczonej materji po­
leca Józef Kumała, Kraków, ul. 
Szczepańska I. 11.

M Relsman Magazyn kon- 
■ fekcji damskiej, Kraków, 

Plac Dominikański 1 .2 . te l. 4339

Z
akład kraw iecki cywilny i woj­
skowy wykonuje wszelkie 

roboty w zakres ten wcho­
dzące. Przy zamówieniach 

opust 25%. Posiada na skła­
dzie wybór spodni do konnej 
jazdy angielskiego kroju. — 
Zamówienia wykonuje sta- 

raunie i  punktualnie.
W . Żmuda, św . Tomasza 21.

Salon mód damskich

M .  G i S S E R
ul. F io r ja ń s k a  3 6 , t. p.

drzwi na prawo.

U WAGU S N®JWl'ê y. ■ I najnow szynajnow szy

w y n o r ż u r n a i i m ó d
A. NOSSfcNKOLZ, Florjańska 36,
I p. u p. Gissera na prawo.

Zakład krawiecki Józola Gajiiy, 
Krakcw-Dębnlki, Hynek, w y­

konywa wszelkie roboty w za­
kres krawiectwa wchodzące 
o 2 5 %  taniej.

K .  B 0 R N S T E I N
Kraków, ulica Florjańska I. 28,
poleca swój bogato zaopa­
trzony magazyn ubrań męs­
kich i dziecięcych. Dla P. T. 
Urzędników znaczny opust.

O la  P a ń  i P a n ó w
MATCRJE W EŁN IAN E

na kostjumy i ubrania, na 
płaszcze i raglany. Jedwabie 
w wielkim wyborze. Plu»ze 
I w elw ety Ceny Konkurencyjne. 
P . R lT rE R M A N , K ra k ó w , 

R y n e k  9  (w  t » a u l u ) .

Kosmetyka

J a n  N i e ż y ń s k i
P e rfu m e r ia , sa lon  k o s m e ty c z ­

n y . —  F ry z je r  d a m sk i.
Piać WW. Świętych 11.

W aine d la  PaA!
Krem czeremchowy ,V am osz“ 
Woda czeremchowa „Vam osz* 
M ydło czeremchowe „Vam osz“
Farby do włosów światowej 
sławy Longin 1 11. 2 zł., we 
wszystkich kolorach oraz wy­
roby Dr. Lustra poleca W . LA- 
ZAhOW ICZ, Kraków, Garbarska 4. 
10 szt. różnych mydełek 2 zł.

Maszyny do pisania

h low ak, Kraków, Grodzka 44,
n  Tel. 3541. „Elo“ do powie­
lania, „Torpedo* do pisania.

Naprawa I czyszczenie maszyn 
da pisania I rachowania tylko

W. K E Y H A  mechanik
KRAKÓW, UL. FLORJAŃSKA 3.

Meble

f j fe b le  stylowe luksusowe, 
biurowe, dekoracie wnętrz 

poleca M. Pleszowski, Kraków, 
M ały Rynek 2, Tel. 4130.

H  stylowe liiiw it.
poleca

i  m ,  DLiU M A L M  L. 5.
Telef. 4074. Rok załóż. 1860.

Meble gięte w sze l­
k i ego

r o d z a ju  z f a b r y k i  S. A. 
„M UNDUS* dostarcza hurtow­
nie i detajlicznie zastępca na 
Polsiię Rudolf Dattner, Kraków, 
ul. Studencka 25, telefon 3575.

M F R I  f  k lu b o w e ,b iu r o -
i V l i . I J l . E i  W E,D VW A N YPŁR - 

SKIE, poleca na jtan ie j

WjftńialiliWowytii
K ra k ó w , F io r ja ń s k a  25 .

MEBLE rrss
roboty ta p ic e ru je  1 w szelkie  
przeróbki wykonuje najtaniej 
S . F R iS C M , Kraków, ulica Sto­
larska I. 13 .

M eb le  wykwintne
z w ła s n e j w y tw ó r n i ,  forniery 
i dykty najkorzystniej i najta­
niej „♦‘ E B f c O Ł ' Oddział w Kra­
kowie Szp italna 7 . Tel. Nr. 234. 
Oddział we Lwowie Zam arsty- 
nów, ul. Zam knięta 1 2 .—  Uigi 

płatnicze.

Obuwie

Ubuwte najelegantsze
i trwale zagraniczne i krajowe po ce* 
nach przystępnych najkorzystniej na­

być można w  znanej firmie
Gizela Brand, ul. Starow iślna 6.
U W A G A  ; W ielki wybór pantofli za>>r. 
zamazowych we wszystkich kolorach.

Obuwie luksusowe
oryginalne modele wiedeńskie

poieca

„ K O R  A B “  
K ra k ó w , S ze w sk a  L. 17 .

Płótna

PŁACHTY I P Ł Ó T N O  N IE  
P R Z t M A K A L N t

wyrobu czeskiego dostarcza

ii ROMFR Kraków,pl. Matejki 5
li. IlUllILH Telefon Nr.4213.

Porcelana, szkło

S z lif ie rn ia  szkła i wytwórnia 
** luster Z . Feldmann, Kraków, 
X XII, Jana Tarnowskiego S.

lA /y tw ć rn ia  luster i szliliernin 
"*  szklą Ktlpstein pl. Bawół

L. 8, poleca lustra, szyby szli­
fowane do mebli ox-az lustra, | 
patentowe na deszczulkach 
po cenach konkurencyjnych, 
wykonanie pierwszorzędne.

Technika,
elektrotechnika

i ś z * ł o  o k i e n n e
poleca— oraz wykonuje wszel­

kie roboty szklarskie

S. F IN K g L S Y liiN  
UL. i4 i* O Ł Q JS £ A  L. S.

Przybory szkoine

P i o r ą  s t a i o w e
do pisania, pluskiewki, spi­
nacze etc. fabryki W asilewski 
i Ska, Warszawa, poleca za­
stępca Ruuoił D attner, Kraków, 
Studencka 2a. — le le io n  3 5 /3 .

Rowery

R o w e ry  —  Motory F. N. gumy 
** i części składowe dostar­
cza E. Kluska, Kraków, ulica 
Grodzka I. 63.

Różne

tjijs ze lk ie  przybory i aparaty 
" "  laboratoryjne, jakoteż od­
czynniki chemicznie czyste 
dostarcza Biuro inżynierskie 
.C hem otechnlka" Sp. z o. odp 
Kraków, Hynak Gł. 39.

PIECZĘCIE KAUCZUKOWE
monogramy i grawitowania

J .  W A L b N T A
Sławkow ska L. 3 , Kotel Saski.

Sukna

, kład sukna Hirsch I Adolf 
^  tiie r , Kraków, Plac Domi­
nikański 2 , Telefon 2257.

Tapicerstwo

H
urtow nia pasów skórzanych 
i wielbłądzich, szczelin 

węży etc. „Zen it“ Sp. z o. o- 
Kraków, Szpitalna Nr. 7, Tele*
fon Nr. 4231.

K A aterja ły  elektryczne, m o to ry
oraz wielki wybór świec*" 

ników „P rąd* Gołębia 3 , Te*
lefon Nr. 4553.

ś w ie c z n ik i elektryczne w  w ie l*
^  kim wyborze ,Lux“. Skład 
przyborów elektrycznych K r*' 
ków, P lac Dominikański I, 2,
Telefon Nr. 3335.

>nż. Tadeusz Leszczyński, BIU' 
1 to i sklep, Kraków, Grodzka 66.
Wykonuje instalacje elektry* 
czne, gromochrony, dostarcz* 
materjały elektrotechniczne 
i techniczne. Lampy i aba* 
żury gotowe i na zamówieni®

LOKOMOBILE
L A N Z A  i  W O L F A  

Motory ropne Diesle
Maszyny drzewne i cegieiniane

dostarcza natychmiast

U f f l w  fipori Ska
Kraków. Karmelicka 14, teł. 4070.

Materjały elektrotechniczna
dostarcza Biuro elektrotechn-

Heffner i Berger
Kraków, Szewska 18. Tel. 4153.

A r ty k u ły  techn .cz fte  
I e ie k tr o te c n m c z n e

poleca 
najtaniej

Kraków, Piać W W . Św iętych &
/. Telefonu Nr. 4154

S . S Z A  J E R

la t lu  ugimsio-likoiiu ii: i
i wyroo nuider na weł­
nie, w ac ie  i p u ch u

Ska
Sławkam iSM i* t .  “jtl.

Trykotaże 1

p ie rw s z a  małopolska fabryka 
* zw ie rc ia d e ł! sz lifie rn ia  szkła  
Sp. z  ogr. odp. Kraków, Grodz­
ka I. BU, Tel. 4078 i 4225, po­
leca szyby i lustra szlifowane 
po cenach przystępnych.

Kanapki rozkładane,
nozki dziecinne sprzeuaje ta­
nio, zniszczone meDie i wóz­
ki odnawia, gumy zakłada na 
poczekaniu ir*J c ( ń O w I  CZ 
Kraków, ulica Mikołajska L 7.

S O L O N Y  i ł l Ę f i ś
otomany, poduszki m ateracow e, 
w *ła  iy zeiazne, kenepKi do roz­

kładania poleca

M . B a r d a c h
K ra k ó w , F lo r ja ń s k a  16.

Dogodne warunki 11

P ończochy, r ę k a w ic z k i ,  t r> ' 
k o ta ż e , n a jta n ie j a

H .  L I C H T l G
ulica Grodzka L. 71
P o ń c zo c h y , rekaw iw k**
tryM o ła rze  konkurencyjni®

Ignacy KornDiurfl
F lo r ja ń s k a  6 (w podworcu)

Transport

Węgle 1

i^półka Akt:. Ola Mlgdzynaro- 
^  dowaga Transportu Schen- 
ker I Ska. Kraków, ui. Pańska 9,
Telefon Nr. 212^ i 2147.

^*racovla Sp. transportowa 
O  Dom spędyc.- komisowy 
Kiaków , Grodzka 60, Tel. 4078, 
Wiedeń li, Praterstrasse 13, Tel. 
40.4 lti, bpół. trans. Cracovia 
Grllnberg et Co.

i /  rakowskie Biuro H andlo#* 
, v  Kraków, Fiorjańska 8 , I P'
Tel. 1067, sprzedaje hurto^  
me i detajlicznie węgiel W8' 
jowy „Brzeszcze*, ,Bory“, g ^  
nośląski .Eminenz". Dla *•' 
kładów przemysłowych zn«c*' 
ne opusty i udogodnienia W®" 
dytowe.

transmisje
wszelkiego rodzaju na­
tychmiastowa dostawa

„ P R Z E M Y S Ł ”  K r a k * *

św. Krzyża L. 1 . Telefon 234*;

iCHLORODONT

#

n

O d p o w ie d z ia ln y  re d a k to r: Boieslr. ■ R aczyń sk i. —  W y d a w n ic tw o  „K u rje ra  W ieczo rnego *’

FORTEPIANY, PIANIN*
w wielkim wyberze, w najstarszym s ^ oZlE 
Z .  K A S Y  W a S T '
Kraków, św. Anny 3. Tel- '

S p .  z  ogr. odp ow . —  Z  D ru k a rn i L u d o w e j w  K ra k o w ie  (T e l.
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